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W wielkopolskich szkołach

Maturzyści po egzaminie
z języka polskiego
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Delegacja Sejmu PRL
w Bułgarii

«, zaproszenie Zgromadze- 
a Ludowo LRB przebywa

4 bm- w Sofii z oficjalną 
^vtą delegacja Sejmu PRL, 
Hórej przewodniczy zastęp­
ca glonka Biura Polityczne- 

sekretarz KC PZPR, poseł 
Jecy Łukaszewicz.

Wczoraj odbyło się w gma­
chu Zgromadzenia Ludowego 
spotkanie delegacji polskiej z 
przewodniczącym Zgromadze- 
pia Ludowego Władimirem 
Bonewem i deputowanymi 
bułgarskimi.

w serdecznej rozmowie obie 
strony poinformowały się o pod- 
fta»»*ych zagadnieniach społecz- 
n0 . gospodarczego rozwoju swo­
ich krajów oraz o realizacji za- 
dań wytyczonych w Polsce przez 
VII Zjazd PZPR, a w Bułgarii

XI Zjazd BPK. Omówiono 
problemy działalności ustawodaw- 
ciej i kontrolnej Sejmu PRL i 
Zgromadzenia Ludowego LRb 
oraz wymieniono doświadczenia 
dotyczące form i metod pracy po- 
ilów w terenie oraz ich więzi z 
wyborcami.

Na spotkaniu podkreślono, 
braterskie stosunki między parla­
mentami obu krajów w pełni od­
powiadają bliskim ’ i serdecznym 
łtwunkom, jakie istnieją między 
PZPR i BPK, ZSL i BZNS, mię. 
dzy rządami i narodami Polski i 
Bułgarii.

W godzinach popołudnio­
wych J. Łukaszewicz spotkał 
sie z członkiem Biura Polity­
cznego, sekretarzem KC BPK 
Aleksandyrem Liłowem.

PAP

Poznań, czwartek 6 maja 1976 Cena 50 gr 
• Wyd. A

Pomyślne perspektywy rozwoju stosunków między obu państwami

Premier P. Jaroszewicz
rozpoczął wizytę oficjalną we Francji Ns zdjęciu: matura w II Liceum Ogólnokształcącym Im. Heleny 

Modrzejewskiej w Poznaniu.
Fot. — H. Kamza

Obiad na cześć polskiego gościa • Dzisiaj początek rozmów

Na zaproszenie premiera rządu Republiki Francuskiej 
Jacquesa Chiraca — wczoraj udał się z oficjalną wizytą do 
Francji prezes Rady Ministrów Piotr Jaroszewicz z małżonką.
Na lotnisku Okęcie w War­

szawie premiera żegnali człon 
kowie najwyższych władz par 
tyjnych i państwowych

sekretarzem KC PZPR Ed­
wardem Gierkiem i przewod­
niczącym Rady Państwa Hen­
rykiem Jabłońskim.

ryskiego Piotr Jaroszewicz 
wraz z towarzyszącymi mu o- 
sobami przybył na lotnisko 
Orły w Paryżu, rozpoczynając 
wizytę oficjalną we Francji. 
Powitał go premier. Jacąues 
Chirac.

W krótkim oświadczeniu dla 
prasy, premier P. Jaroszewicz 
wyraził zadowolenie w związ­
ku z przyjazdem do Francji i 
podziękował premierowi Chira­
cowi za zaproszenie. Stwier­
dził, że dialog polsko-francuski 
trwa i rozwija się owocnie. 
Uważam — powiedział Piotr

Dokończenie no str. 2

J. Arafat:

Poparcie ZSRR 
ma dla nas

duże znaczenie

Realizacja wniosków i postulatów wyborców
Premierzy P. Jaroszewicz i J. 
Chirac przyjmują raport dowód­
cy kompanii honorowej na lotni­

sku Orły w Paryżu.
Fot. — CAF

Posiedzenie Wojewódzkiego 
Zespołu Poselskiego w Poznaniu

Ocenie realizacji wniosków i postulatów zgłaszanych w 
toku kampanii wyborczej do Sejmu i WRN oraz przebiegu 
wyborów samorządu mieszkańców poświęcone było wczo­
rajsze posiedzenie Wojewódzkiego Zespołu Poselskiego w 
Poznaniu.
Przewodniczący obradom po 

seł Jerzy Zasada podkreślił 
wielką wagę spraw zgłasza­
nych przez ludzi pracy w to­
ku spotkań przedwyborczych i 
poselskich. Rzetelne podejście 
do wniosków, propozycji i po 
Mulatów ludności to nie tylko 
pomoc w konkretnych okolicz 
nościach i potrzebach społecz­
nych, to także czynnik pobu­
dzający inicjatywy i aktywność

Jutrzejszy

ukaże się na trzy dni 
w objętości

12 stron
W wydaniu m. in.:

„Dziedzictwo i przysz- 
ł<>*ć” — refleksje 
Dzień Zwycięstwa 
„Kamera jest okiem ser­
ca” — czyli kolejna pu- 
b|ikacja z cyklu „Żyć 
ciekawiej”
Publikacja o dziennika-

na

rzach -— „Ludzie z kacz- 
*3 w herbie”

9 „Patriotyzm walki i pra­
cy”

U »Na tej samej drodze” 
" z cyklu „U sąsiadów 
za Odrą”

B| korespondencja z Cze­
chosłowacji

> Maj 1945 w Berlinie.
felietony ▲ re- 
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ludzi — niezbędnego warunku 
pomyślnej realizacji naszych 
planów i zamierzeń.

Informację na powyższy te­
mat złożył wojewoda Stani­
sław Cozaś. Wymienił on 9 
grup tematycznych, w które 
ujęta została całość zgłasza­
nych wniosków i postulatów.

Wiele wniosków i propozycji, jak 
np. budownictwa szkolnego i pla­
cówek przedszkolnych, obiektów 
kulturalnych, sportowych, leczni­
czych, taboru komunikacyjnego 
wymaga długofalowych i konsek­
wentnych działań, a również wni­
kliwych ocen co do ich pilności i 
zasadności w zestawieniu z inny­
mi potrzebami społecznymi. Tego 
rodzaju studia i oceny, a także kon 
kretne praktyczne działania podej 
mu ją wszystkie ogniwa i jednost 
ki administracji państwowej i gos 
podarczej województwa. Opraco­
wuje się np. plan budowy 40—50 
pawilonów usługowych w oparciu 
o płytę obornicką, czynione są sta 
rania o dodatkowe dostawy auto­
busów, zwłaszcza dla poznańskich 
linii podmiejskich oraz dla więk­
szych miast województwa. Szczegół 
ną pieczą otaczane będzie budów 
nictwo mieszkaniowe.

W kolejnym punkcie dyrek­
tor Biura WRN w Poznaniu 
Bogusław Pawlaczyk złożył 
informację o przebiegu rozpo 
czętej kampanii wyborczej do

Prezesowi Rady Ministrów 
towarzyszą: wicepremier Mie­
czysław Jagielski, ministro­
wie: finansów — Henryk Ki­
siel, handlu zagranicznego i 
gospodarki morskiej — Jerzy 
Olszewski, przemysłu chemi­
cznego — Maciej Wirowski; 
zastępca przewodniczącego Ko 
misji Planowania przy Radzie 
Ministrów — Janusz Hrynkie 
wicz; wiceministrowie: spraw 
zagranicznych — Józef Czyrek, 
rzecznik prasowy rządu — 
Włodzimierz Janiurek, prze­
mysłu maszynowego — Witold 
Górski; ambasador PRL we 
Francji Tadeusz Olechowski, 
dyrektor protokołu dyploma-' 
tycznego MSZ — Janusz Le­
wandowski oraz doradcy i eks 
perci.

O godzinie 17.30 czasu pa-

W rozmowie z bejruckim 
korespondentem dziennika 
„Prawda”, przewodniczący 
Komitetu Wykonawczego Or­
ganizacji Wyzwolenia Palesty 
ny, Jaser Arafat, oświadczył, 
że „solidarność narodu radzie­
ckiego z walką Palestyńczy­
ków, potwierdzona ostatnim 
oświadczeniem radzieckim, 
nabiera obecnie nowego zna­
czenia w związku z niespokoj 
ną sytuacją na Bliskim 
Wschodzie, a zwłaszcza w Li 
banie, gdzie imperialiści i sy 
joniści knują wciąż nowe in­
trygi. Bardzo wysoko ocenia­
my pryncypialne stanowisko 
radzieckie w kwestii blisko­
wschodniej.

- Tu na Bliskim Wschodzie 
mamy obecnie do czynienia z
jednym z najbardziej 
kowanych, a zarazem 
słych etapów walki 
wowyzwoleńczej — 
czył Jaser Arafat —

skompli 
donio-

parodo- 
oświad- 
dlatego 
ma dlapoparcie radzieckie

nas tak ogromne znaczenie. 
Przyczyni się ono niewątplj-
wie do dalszych sukcesów pa 
lestyńskiej rewolucji i arab­
skiego ruchu narodowowyzwo 
leńczego”. (PAP)

Odświętnie ubrani, skupieni 
i poważni zasiedli wczoraj w 
ławkach szkolnych uczniowie 
ostatnich klas liceów ogólno­
kształcących, liceów zawodo­
wych i techników. Punktual­
nie o godz. 8 komisyjnie — w 
obecności dyrektorów szkół, 
nauczycieli, przedstawicieli 
władz oświatowych — otwar­
to zalakowane koperty z te­
matami egzaminów pisemnych 
z języka polskiego. Każde wo­
jewództwo przygotowało włas 
ne zestawy tematyczne. W li­
ceach ogólnokształcących przy 
gotowano odrębne tematy dla 
abiturientów klas o profilu hu 
manistycznym. matematycz­
no-fizycznym i podstawowym. 
W. każdej grupie było po pięć 
tematów do wyboru. Na oprą 
cowanie wybranego tematu 
maturzysta miał pięć godzin.

Oto przykładowe tematy eg 
zaminu pisemnego z języka 
polskiego w liceach ogólno­
kształcących w Poznaniu: dla 
klas niesprofilowanych ,,Duch 
obywatelski i troska o dobro 
państwa w literaturze pol­
skiej doby Odrodzenia i Oświe 
cenią”; dla klas o profilu hu 
manistycznym — „Współczes­
na poezja polska jako wyraz 
doświadczeń, przeżyć i niepo­
kojów pokolenia powojenne­
go”; dla klas o profilu mate­
matyczno-fizycznym — „Jaką 
rolę twoim zdaniem winna 
spełniać telewizja i inne śród 
ki masowego przekazu w kreo 
waniu nowego, współczesnego 
patriotyzmu”.

„Które ideały romantyczne 
mogą być bliskie współczesnej 
młodzieży i dlaczego”. ..Próbie 
my współczesnej literatury — 
twoje refleksje i oceny” — oto 
niektóre z tematów egzamina­
cyjnych w technikach woje- I 
wództwa poznańskiego. W 
średnich szkołach zawodowych 
i liceach zawodowych obowią 
zywały odrębne tematy pisem 
nego egzaminu z języka pol­
skiego.

Jak wynika z wstępnego ro 
zeznania, w salach egzamina­
cyjnych dominowała atmosfe 
ra spokoju. Wiele prac odda­
no przed upływem czasu wy­
znaczonego na ich napisanie. 
Młodzieży udostępniono słow-

i

rad osiedlowych obwodo-
wych.

Zabierający głos posłowie: Frań 
ciszek Nowak, Wacław Rawski, 
Józef Drzewiecki, Adam Łopatka, 
Roman Góral, Edward Sieradzki, 
Mieczysław Solecki wyrażali uzna 
nie dla działań Urzędu Wojewódz­
kiego, zwracając uwagę na konie­
czność rozwijania różnorodnych 
form więzi z wyborcami, na po­
moc poselską w podejmowaniu i 
rozwiązywaniu spraw w zasięgu 
ich działania, (fb)
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Debata w komisji sejmowej
Sejmowa Komisja Planu Gospo­

darczego, Budżetu i Finansów roz­
patrzyła program działania nowo 
powołanego urzędu ministra gos­
podarki materiałowej. Z przedsta­
wionych informacji wynika, że re­
sort zamierza działać na rzecz roz­
wiązania wszystkich głównych 
problemów związanych z racjonal­
nym gospodarowaniem materiała­
mi oraz zużyciem paliw i energii.

zgromadzenia przemówienie wy­
głosił przewodniczący delegacji 
polskiej, minister zdrowia i opie­
ki społecznej prof. dr. M. Śliwiń­
ski. Stwierdzając iż ważnym as­
pektem polityki WHO jest podję­
cie rzeczowej współpracy krajów 
rozwijających się i rozwiniętych, 
mówca oświadczył, że Polska od 
dawna popiera wszelkie inicjaty­
wy i działania zmierzające w tym 
kierunku oraz że jest gotowa uczę 
stniczyć w programach szkolenia 
i służyć doświadczeniom.

została otwarta w stolicy Kenii — 
Nairobi IV sesja Konferencji Na 
rodów Zjednoczonych d.s. handlu 
i rozwoju (UNCTAD). W obradach 
tego forum uczestniczą delegacje 
153 krajów. Przedyskutują one 
m. in. problemy stabilizacji cen, 
zadłużenia wielu krajów rozwija 
jących sie i ustanowienia spra­
wiedliwszych dla tych państw sto 
sunków gospodarczych i handlo­
wych.

niki i encyklopedie. Korzysta 
no z nich w sposób umiarko­
wany.

W liceach ogólnokształcą-
cych w Koninie najwięcej
młodzieży pisało na temat: 
„W oparciu o wybrane utwo- 
r” literackie wykaz, jakiej 
postawy żądała od narodu poi 
sl :ego historia, a jakiej wyma 
ga dzisiejsza rzeczywistość”. 
W Technikum Mechanicznym 
w Pile największym zaintere­
sowaniem cieszyły się tematy: 
„Literatura epoki Oświecenia 
w walce o nowoczesną organi 
zację państwowa i wychowa­
nie nowoczesnego społeczeń­
stwa”, ,,Wpływ wojny na psy 
chikę i zachowanie się czło­
wieka”.

W Technikum Energetycz­
nym w Poznaniu połowa piszą 
cych wybrała pierwszy temat: 
„Wkład pisarzy polskiego 
Oświecenia w dzieło wychowa 
nia nowoczesnego człowieka”.

Dzisiaj — przerwa w egzami
nach a jutro maturzyści
będą pisali prace z matematy 
ki. (bg)

270 000 zdających

W 
się

w całym kraju
całej Polsce rozpoczęły 
wczoraj matury. Dla

200 000 dziewcząt i chłopców, 
którzy przystąpili do egzami­
nu dojrzałości, nastały dni 
wielkich przeżyć.

Do egzaminów maturalnych 
przystąpiło również około 
70 000 osób dorosłych, abitu­
rientów średnich szkół dla 
pracujących.

W pierwszym dniu matur — 
z języka polskiego — zapro­
ponowano zdającym bogatą i
różnorodną tematykę od
przekrojowych zagadnień his­
toryczno-literackich po próbie 
matykę współczesności.

W całjym kraju — jak wyni 
ka z relacji dziennikarzy 
PAP — na egzaminach matu­
ralnych panowała spokojna i 
życzliwa atmosfera. (PAP)

Obrady Europejskiej Komisji 
Gospodarczej ONZ w Warszawie

Jakość życia 
w miastach i osiedlach

W Warszawie rozpoczęły 
się wczoraj obrady konferen­
cji Europejskiej Komisji Gos

Spotkanie L. Breżniew-R. Castro
Sekretarz generalny KC KPZR 

— Leonid Breżniew spotkał się z 
przebywającym z wizytą w Mo­
skwie członkiem Biura Polityczne 
go, II sekretarzem KC Kp Kuby, 
R. Castro. W czasie spotkania o- 
mówiono kwestie rozszerzenia i 
pogłębienia braterskiej przyjaźni 
i wszechstronnej współpracy mie­
dzy ZSRR i Kubą, a także aktual 
na sytuacje międzynarodowa.

Światowe zgromadzenie zdrowia
W Genewie kontynuowane są 

obrady XXIX światowego zgro; 
madzenia zdrowia, które analizu­
je ogólna sytuacje zdrowotną w 
święcie i przygotowuje dłngofalo 
wy program pracy Światowej Or­
ganizacji Zdrowia (WHO) na la­
ta 1978—1583. Wczoraj na forum

IW'

Bombardowanie w Bejrucie
Lotnisko międzynarodowe w Bej­

rucie dwukrotnie było wczoraj ce­
lem bombardowania. Tego rodzaju 
ataki na lotnisko bejruckie trwa­
ją już trzeci dzień z rzędu. Pociski 
spadające na port lotniczy spowo­
dowały znaczne straty materialne. 
Szczęśliwie żaden ze środowych

Pogrzeb A. Panagulisa
Ponad 2M OM Greków wzięło 

wczoraj udział w pogrzebie depu­
towanego do parlamentu, patrioty- 
antyfaszysty A. Panagulisa, który 
zginął w sobotę w wypadku dro­
gowym w niewyjaśnionych okolicz 
nościach; przedstawiciele partii 
opozycyjnych i przyjaciele Pana­
gulisa mają powody, by sądzić, że 
padł on ofiarą morderstwa poli­
tycznego.

podarczej ONZ 
przedstawicieli

z udziałem 
wszystkich

ataków nie pociągnął aa 
ofiar w ludziach.

Sesja UNCTAD
sobą

W obecności sekretarza generał 
nego ONZ K. Waldheima. wczoraj

Podwyżka cen benzyny w RFN
Wczoraj cena benzyny w stac­

jach największego zachodnionie-
mieckiego koncernu
,Aral”

naftowego
przekroczyła jedna mar-

kę za litr. Zdaniem specjalistów, 
w najbliższym czasie musi to za 
sobą pociągnąć podwyżkę cen w 
stacjach utrzymywanych w RFN 
przez inne koncerny, takie jak 
„Shell” czy „Esso”.

AAAAAAAAAAAiWMMIWWWWWW

prawie krajów Europy oraz 
USA i Kanady. Tematem kil­
kudniowych obrad (konferen­
cja trwa do 13 bm.) są próbie 
my urbanistyczne oraz jako­
ści życia w miastach i osie­
dlach. W programie — liczne 
raporty o stanie i wynikach 
badań w omawianych dziedzi 
nach. a także referaty zawie­
rające przegląd stanowisk i 
osiągnięć poszczególnych kra­
jów.

Do tej imprezy przygotowy 
wano się od kilku lat. Wśróć 
rezultatów prac prowadzo­
nych przez grupy ekspertów 

• z poszczególnych krajów, kt< 
\e zostaną przedstawione, jes 
in. in. raport o wynikach ba­
li :ń urbanistycznych, opraco- 
" any p^zez Francję, RJFN 
Polskę. (PAP)
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SESJA JĘZYKOZNAWCÓW 
I PEDAGOGÓW

W sali posiedzeń Poznańskiego 
Towarzystwa Przyjaciół Nauk roz 
poczęła się wczoraj 2-dniowa ses­
ja naukowa zorganizowana przez 
Komisję Językoznawcza PTPN w 
Poznaniu jej tematem jest 
„Współczesny stan językoznaw­
stwa, a nauczan.e języka polskie­
go (jako rodzimego i obcego)”. 
Uczestniczący w tej sesji naukow 
cy, nauczyciele akademiccy, pe­
dagodzy szkół podstawowych oraz 
Średnich omawiaia m. in. jezyko 
znawcze problemy z punktu wi­
dzenia potrzeb programu naucza­
nia jeżyka polskiego w ..dziesię­
ciolatce”. Treśeia obrad jest rów­
nież teoria i uraktyka dydaktyki 
języka polskiego dla cudzoziem­
ców. nauczanego zarówno w Pols 
cc jak i poza granicami naszego 
kraju, (kos)

MIĘDZYWOJEWÓDZKA 
NARADA SD

Centralny Komitet Stronnictwa 
Demokratycznego zajmuje się 
obecnie przeglądem potrzeb i 
możliwości usługowych. Narada 
na »en temat odbyła się w Wo­
jewódzkim Komitecie SD w Po­
znaniu. Uczestnikami jej byli sze 
fowię tzw. sztabów wojewódzkich 
SD do spraw przeglądu potrzeb 
i możliwości usługowych w wo­
jewództwach: bydgoskim gorzow 
skim, kaliskim, konińskim, po­
znańskim i toruńskim. W naradzie 
brał udział członek Prezydium i 
sekretarz CK SD — Zdzisław Sie- 
dłewski. (na)

ODZNACZENIA DLA 
INWALIDÓW WOJENNYCH

Jednym z pierwszych akcentów 
obchodów w Poznaniu zbliżają­
cej się 31 rocznicy zwycięstwa 
nad faszyzmem, było wczorajsze 
spotkanie przedstawicieli KW 
PZPR, Urzędu Miejskiego oraz 
zarządów wojewódzkich — 
ZBoWiD i Związku Inwalidów Wo 
jennych z grupa inwalidów z 
miasta i województwa. Wspom­
nieniami sprzed lat podzielił się 
prezes ZW ZIW — Stanisław Do- 
bak. mówiono również o otacza­
nia kombatantów i weteranów 
wojennych serdeczna troska i o- 
pieką.

Za wybitne zasługi w walce z 
hitlerowskim najeźdźca i zaanga­
żowaną postawę po wyzwoleniu. 
31 inwalidów udekorowano Krzy 
żami Kawalerskimi Orderu Odro­
dzenia Polski. Otrzymali je: T. 
Antczak. A. Banaszyński. J. Bier 
niukiewicz. T. Bigos. S. Busko.
S. Chochłowski.
Depa. T. Dyczko, 
F. Frankowski. T. Gara.
ki. E. Guździoł. J.
M. Komorowski.
Kurek.
ski. S.

Czajka. J.
Dydymski.

A. GJad
Kiszmanowicz,

Z.
F. Łozowski, 
Nowakowski,

Kordus. A.
W. Maków

ki. F. Rysmanowski. C, Stefański
L. Szczepański. Szmudziński.
K. Szubert, S. Szuliński. B. Świ­
derski. S. Tomalak i E. Wiśniew­
ski. (bop)

HOŁD PAMIĘCI 
H. SIENKIEWICZA

Wczoraj w 139 rocznice urodzin 
Henryka Sienkiewicza społeczeń­
stwo polskie złożyło hołd pamięci 
jednego z największych polskich 
pisarzy.

W podziemiach warszawskiej 
katedry przy grobie autora ..Try 
logii” zgromadzili się przedstawi
ciele instytucji stowarzyszeń
kulturalnych. miłośnicy książek 
Henryka Sienkiewicza — delega­
cje Ministerstwa Kultury i Sztu 
ki, Związku Literatów Polskich, 
Muzeum Literatury złożyły kwia­
ty.

W kraju odbyły się w tym dniu 
okolicznościowe .sesje, spotkania 
i wieczory literackie poświęcone 
wielkiemu pisarzowi. (PAP)

Premier P
Dokończenie ze str. 1

Jaroszewicz że polsko-
francuskie stosunki polityczne, 
gospodarcze i kulturalne roz­
wijają się. zwłaszcza w ostat­
nich latach, pomyślnie — ku 
zadowoleniu obu krajów.

Premier wyraził przekona­
nie, że jego spotkania będą 
równie owocne jak poprzednie 
spotkania polsko-francuskie. 
Życzą sobie tego, podkreślił, 
przywódcy naszych pańsłw, 
Edward Gierek i Valery Gis­
card d’Estaing.

Zakończyła się uroczystość 
powitania. Kolumna samocho-
ców poprzedzona < 
morową odjechała 
Orły kierując się 
Placu Zgcdy, gdzie 
rezydencja prezesa

eskortą ho- 
z lotniska 
w stronę 

; mieści się 
, Rady Mi-

r.istrów w czasie jego pobytu w 
Paryżu.

W godzinach wieczornych 
premier Francji wraz z mał­
żonką wydał obiad na cześć 
prezesa Rady Ministrów PRL 
i jego małżonki, w którym 
udział wzięły także osobisto-

Nowy wiceminister
Na wniosek ministra prze­

mysłu maszyn ciężkich i rol­
niczych, prezes Rady Mini­
strów powołał inż. Zbigniewa 
Bartosiewicza na stanowisko 
podsekretarza stanu w Mini­
sterstwie Przemysłu Maszyn 
Ciężkich i Rolniczych.

Zbigniew Bartosiewicz urodził 
się w 1932 r. w Częstochowie; 
ukończył studia inżynierskie na 
Politechnice Gdańskiej. Od 1952 r.
pracował 
wym. Od 
Zakładów

PZPR.

w przemyśle maszyno- 
1972 r. był dyrektorem 

Mechanicznych „Za-
/ Elblągu. Jest członkiem 
(PAP)

Poznańska orkiestra
wystąpi w RFN

Do kolejnego wyjazdu za­
granicznego przygotowuje się 
Orkiestra Kameralna Poznań­
skiego Towarzystwa Muzyczne 
go im. H. Wieniawskiego ped 
batutą Agnieszki Duczmal. 13 
maja 17-osobowy zespół wyjeż 
dża na występy do Hamburga i 
Ahrensburga (Republika Fede­
ralna Niemiec).

W programie wojażu — dwa 
koncerty. 14 i 15 bm. orkiestra 
zaprezentuje: Anonima — 
„Symphonia de Nativitate”, A. 
Vivaldiego Koncert e-moll, B. 
Brittena, „Simple Symphony”, 
M. Spisaka — Andante i Alle­
gro i B. Bartoka — Diverti- 
mento. Solistami będą Tadeusz 
Adam (skrzypce) i Marian Bal 
buza (fagot), (wig)

Kara śmierci dla
zabójcy dwojga dzieci

Przed Sądem Wojewódzkim w 
Lesznie z siedzibą w Kościanie, 
zakończył się wczoraj, trwający 
od 3 marca bieżącego roku, pro­
ces 23-letniego Zbigniewa Cieślika 
oskarżonego o zamordowanie dwój 
ga dzieci ora-z o usiłowanie zabój 
stwa kilkuletniej dziewczynki.

Sąd ustalił, że oskarżony popeł 
nil wszystkie zarzucane mu zbrod 
nie w sposób niezwykle drastycz­
ni’ i bestialski. 21 sierpnia 1974 
roku w Strzyżewicach pod Lesz­
nem zgładził 10-letniego Grzego­
rza K., przy czym wcześniej do­
puścił się wobec niego (podobnie 
jak wobec swoich pozostałych 
ofiar) ezynu lubieżnego. Zwłoki 
chłopca znaleziono w stanie roz­
kładu, co utrudniło dochodzenie. 
W rezultacie Cieślik pozostawał 
na wolności i 24 czerwca 1975 ro­
ku na plantach przy ul. Dąbrow­
skiego w Lesznie dokonał zama­
chu na życie dwóch czteroletnich 
dziewczynek. Jedną z nich — Ma 
rzenę M. zamordował, a drugiej 
— Magdalenie W. zadał ciężkie 
obrażenia. Kiedy pastwił się nad 
nią, został spłoszony przez ojca 
Marzeny M., poszukującego córki. 
Ten fakt i szybka pomoc lekar-

ska uratowały rannej Magdalenie 
W. życie.

Sąd Wojewódzki w Lesznie ska
zał Zbigniewa Cieślika na 
śmierci i pozbawił go praw 
blicznych na zawsze.

karę 
pu-

Uzasadniając taki wymiar kary, 
sąd podkreślił, że oskarżony *d 
najmłodszych lat brutalnie naru­
szał normy współżycia społeczne­
go. Nie uczył się, wagarował, sa­
dystycznie krzywdził dzieci i oso 
by starsze oraz torturował zwie­
rzęta; kilka razy wszedł w kon­
flikt z prawem, często zmieniał 
miejsce pracy, a obowiązki zawo 
dowe lekceważył. Aspołeczne ce­
chy osobowości oskarżonego, je-
go dotychczasowy i 
tryb życia, a przede

niepoprawny

popełnienie ohydnych
wszystkim 

zbrodni,
których ofiarami padły bezbron 
ne istoty — to wszystko każę u- 
znać Z. Cieślika za jednostkę wy 
jątkowo niebezpieczną dla społe­
czeństwa, niepodatną na resocjali 
zację i dlatego wymagającą zasto 
sowania najwyższego wymiaru ka 
ry. Sąd podkreślił, że nie dopa­
trzył się żadnych okoliczności ła 
godzących. Nie uznał za takie —
stwierdzone 
chiatrów — 
oskarżonego 
woju jego

przez biegłych psy- 
ociężałość umysłową 
i zaburzenia w roz- 

osobowości. Zdaniem

Temperatura minimalna od 2

sądu, oskarżony dokonując zbrod 
ni rozumiał ich znaczenie i mógł 
kierować swoim postępowaniem.

Wyrok nie jest prawomocny.
' (ak)

do 7 stopni. Lokalnie, na północy 
możliwość wystaoienia przygrun- 
towych przymrozków. Temneratu 
ra maksymalna od 13 do 18 stop­
ni.

Dzisiejszy sąrwłs informacyjny 
opracował Wojciech Nentwig.

STRONA

Jaroszewicz we Francji
ści towarzyszące szefowi rzą­
du polskiego. Ze strony fran­
cuskiej w przyjęciu uczestni­
czyli przewodniczący Zgroma­
dzenia Narodowego Edgar 
Faure i przewodniczący fran­
cusko - polskiej grupy parla­
mentarnej Jean Paul Palew- 
ski oraz liczni przedstawiciele 
świata gospodarczego, nauki i 
kultury.

W czasie spotkania Jacąues 
Chirac i Piotr Jaroszewicz wy 
głosili przemówienia.

Stwierdzając, że wizyta pre­
miera Piotra Jaroszewicza sta­
nowi kontynuację kontaktów 
politycznych, jakie Polska i 
Francja utrzymują ze sobą od 
kilkunastu lat, premier Jac- 
ques Chirac przypomniał, że 
podpisany w Warszawie przed 
niespełna rokiem przez Vale- 
ry’ego Giscarda d’Estaing i 
Edwarda Gierka zespół tekstów 
stanowi prawdziwą kartę 
współpracy politycznej, gospo­
darczej i kulturalnej • między 
c-bu naszymi krajami i nadaje 
im pod wielo-ma względami 
modelowy charakter.

Przywiązujemy szczególną 
wagę — powiedział J. Chirac 
— do zawarcia długotermino­
wych porozumień, dotyczących 
dostaw produktów’ podstawo­
wych i surowców, jak też do 
rozwoju kooperacji przemysło­
wej. Premier Francji przedsta­
wił następnie rozwój stosun­
ków kulturalnych, nawiązując 
do wielowiekowych tradycji w 
tej dziedzinie między Polską a 
Francją oraz podkreślając po­
myślne perspektywy na przy­
szłość.

W zakończeniu J. Chirac wy­
raził przekonanie, że realizacja 
procesu odprężenia otwiera 
szerokie pole współdziałania 
dla Francji i Polski.

Premier Jaroszewicz stwier­
dził m. in., że ostatnie lata by­
ły szczególnie owocne dla na­
szej wszechstronnej, wzajem­
nie korzystnej współpracy. Pa­
miętne wizyty I sekretarza KC 
PZPR Ed-warda Gierka we

Francji i prezydenta Republiki 
Francuskiej, Valery'ego Gis­
carda d'Estaing w Polsce — 
powiedział premier — podnio­
sły naszą współpracę na wyż­
szy poziom.

W czasie naszego spotkania 
— stwierdził na zakończenie 
premier — chcielibyśmy doko­
nać przeglądu stanu polsko- 
francuskiej współpracy. Chce- 
my rozwijać jej zakres, formy 
i metody. Pragniemy, aby Pol­
ska i Francja były zawsze w 
czołówce sił prkoju w Europie.

Wczoraj wieczorem wicepre 
zes Rady Ministrów Mieczy­
sław Jagielski spotkał się z 
francuskim ministrem gospo- 
darki j finansów Jean Pierre 
Foureadem.

Dzisiaj w drugim dniu oficjał 
nej wizyty Piotra Jaroszewi­
cza — rozpoczynają się roz- 
mowy polsko - francuskie. 
Program przewiduje też pod­
pisanie szeregu ważnych doku 
mentów. (PAP)

Na kaliskich „Spotkaniach1

Wspaniały spektakl 
krakowskiego teatru
Długo niemilknącymi bra­

wami, publiczność festiwalo­
wa nagrodziła przedstawienie 
„Lilii Wettedy” w wykonaniu 
Teatru im. J. Słowackiego w 
Krakow-ie, w układzie tekstu 
i reżyserii Krystyny Skuszan 
ki, do scenografii Władysła­
wa Wigury. Ale był to też je­
den z wielkich D>ni Melpome 
ny na scenie kaliskiej. Spek­
takl jest małym arcydziełem 
kunsztu realizatorskiego i
aktorskiego; pozostawia nie-
zapomniane wrażenie.

Znakomity jest Jerzy Sagan 
jako Der wid, doskonali: Anna
Lutosławska (Roza Wene-
da), Andrzej Balcerzan (Lech), 
Halina Gryglaszewska (Gwi- 
nona), Wojciech Ziętarski 
($laz), czy obie wykonawczy­
nie roli tytułowej grające we 
wczorajszych spektaklach na 
zmianę — Maria Andruszkie­
wicz i Urszula Popiel, a także 
Paweł Galia jako Kordian.

(rob)

rt$elefony

£ W Zarzewiu w woj. konińskim 
spłonęły wczoraj budynek inwen­
tarski, stodoła i dom mieszkalny; 
ogólne straty ocenia się na 90 000 
zł. Przyczyną pożaru było niewy- 
łączenie z sieci śrutownika.

Wymuszenie przejazdu przez 
Bolesława S. doprowadziło na ul. 
Zamenhofa w Poznaniu do zderze­
nia się kierowanego przez niego sa­
mochodu z tramwajem. Straty przy 
pojazdach szacuje się na 20 000 zł. 

0 Także w Poznaniu przy u*. 
Garbary została potrącona na 
przejściu dla pieszych przez samo­
chód 7-letnia Jolanta C. Dziew­
czynka, która doznała złamania 
uda, została przewieziona do szpi­
tala. (b)
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Sesja WRN w Poznaniu

Wykonanie planu za rok 1975 
Omówienie wytycznych na rok 
Uchwały w sprawie ulg podatkowymi
Głównym punktem wczorajszych obrad sesji Wojewij 

kiej Rady Narodowej w Poznaniu, było omówienie wtk 
naaia planu społeczno-gospodarczego rozwoju j b,t(jV 
województwa poznańskiego w roku 1975 oraz wyty^ J 
działania na rok 1976 Po otwarciu obrad przez prz^/’ 
czącego WRN. I sekretarza KW PZPR w Poznaniu — je? 
gi Zasadę, w których wziął udział m. in. wiceminister , 
nictwa Mieczysław Solecki, głos zabrał wojewoda poznaj 
— Stanisław Cozaś
Rok 1975 zamknął ubiegłe 

pięciolecie szeregiem istot­
nych osiągnięć i sukcesów gos 
podarczych. M. in. utrzymane 
zostało w woj. poznańskim 
wysokie tempo dynamiki wzro 
stu wartcści produkcji sprze­
danej wT przemyśle uspołecz­
nionym, wzrosło również tern 
po dynamiki produkcji rynko 
wej, polepszył się wskaźnik

Zwycięsłwa J. Cartera i R. Reagana

Nieoczekiwany zwrot
w prawyborach w USA

Z kolejnych prawyborów, odbywających się w stanach 
Indiana, Georgia i Alabama, oraz w dystrykcie Kolumbia, 
zwycięzcami wyszli główny faworyt demokratów Jimmy 
Carter oraz republikański ry wal prezydenta I orda Ro-
nald Reagan.
Jeśli chodzi o Partię Demo­

kratyczną nieprzerwanie prą­
cy do przodu po nominację do 
wyborów prezydenckich Jim- 
my Carter, odniósł łatwe zwy­
cięstwa w Indianie i swym ro 
dzinnym stanie Georgia. W 
Alabamie sprawa zwycięstwa 
Cartera lub reakcyjnego guber 
natura tego stanu George 
Wallace'a, nie jest jeszcze 
przesądzona. Po obliczeniu gło 
sów w 39 procentach okręgów 
wyborczych na razie prowa­
dzi Waliace. Jednakże nie li­
czy się on już w wyścigu o 
nominację ze względu na swe 
poprzednie dotkliwe porażki.

Po stronie Partii Republi­
kańskiej z kolejnego pojedyn 
ku z prezydentem Fordem wy

konwencję Partii Republikań 
skiej. Za Fordem jednakże o- 
powiadają się delegaci z Pen­
sylwanii i Nowego Jorku, któ 
rzy formalnie w myśl przepi­
sów obowiązujących w tych 
stanach, mają swobodę odda­
nia głosów na kandydatów z 
ramienia tej partii ubiegają­
cych .się o nominację na kón 
wencji. Prezydent Ford nie 
zniechęcony nieoczekiwaną po 
rażką. zdecydowany jest nadal 
walczyć o nominację i uzyskać 
ją — zakomunikował rzecznik 
szefa państwa. (PAP)

Przed wyborami w Portugalii

n)

szedł zwycięsko
Reagan. Kluczowe 
— zdaniem samego 
miały prawybory w

Ronald 
znaczenie 
Forda — 
Indianie.

która sąsiaduje z rodzinnym 
stanem prezydenta, Michiga- 
nem. Po obliczeniu głosów w 
86 procentach okręgów’' wybór 
czych Rea.gan prowadzi tam w 
stosunku 51:49, jednakże zgod 
nie z ustaloną procedurą, o- 
trzymuje głosy wszystkich 45 
delegatów. W Georgii pozosta 
ły jeszcze do obliczenia gło­
sy w 5 procentach okręgów. 
Reagan prowadzi tu stosun­
kiem 68:32. co również da je 
mu głosv wszystkich 48 dele­
gatów. W Alabamie obliczono 
jedynie głosy z 4 procent okrę 
gów. ale prowadzi tam rów­
nież Reagan.

W dotychczasowym prze­
biegu wyborów wstępnych, 
Reagan po raz pierwszy zy­
skał przewagę delegatów na

Kandydatura 
da Costy Gomesa 

niewykluczona
Wybory prezydenckie, zgod­

nie z postanowieniem podję­
tym we wtorek przez Radę Re 
wolucyjną, odbędą się 27 czerw 
ca br. Jak wynika z oświad­
czeń rzecznika rady, kpt. Sou-
sa Castro, nie wysunie ona

„Lotek" płoci
PP Totalizator Sportowy zawia-

kandydata na stanowisko sze­
fa państwa, pozostawiając ini­
cjatywę partiom politycznym.

Również członkowie rady, 
gen. Franco Charais i mjr Co- 
sta Neves, stwierdzali, że nie 
będzie oficjalnego kandydata 
Rady Rewolucyjnej.

Postępowe dzienniki lizboń­
skie sugerują, iż jedynym kom 
promisowym kandydatem w 
wyborach prezydenckich może 
się okazać cieszący się dużym 
.prestiżem obecny prezydent 
Republiki, gen. da Costa Go- 
rr.es. Popołudniówki „Diario de

damia, że zakładach Dużego
Lotka z dnia 2 bm. stwierdzono:

Losowanie I — 2 rozw. z 5 tra­
fieniami prem. wygrane po 544.451 
zl; 157 rozw. z 5 traf, zwykł. —
wygrane 
rozw. z 4 
po 228 zł 
fieniami -

po około 6.500 zł; 7.151
trafieniami wygrane
i 103.745 rozw. z 3 tra- 
- wygrane po 15 zł.

Losowanie II — 35 rozw. z 5 tra
fieniami wygrane po około
M.OOO zł; 2.733 rozw. z 4 trafienia­
mi — wygrane po 988 zł 1 58.754 
rozw. z 3 trafieniami — wygrane
Po 7« zł.

„Mały Lotek"
I LOSOWANIE: J 

5, 8, 15. 17, 31 ■ 
Końcówka banderoli: 174738

II LOSOWANIE:
19. 24, 25, 29, 34 

Końcówka banderoli: 499191

Lizboa” ,Diario Popular
stwierdzały 4 bm., iż „nie moż­
na w pełni wykluczyć takiej 
ewentualności”. (PAP)

20 lat „Prawa i Życia"
Przed 20 laty — 6 maja 1956 r. 

ukazał się pierwszy numer czaso­
pisma prawno-spcłecznego „Prawo 
i Życie”. Od tego czasu pismo — 
co dwa tygodnie — prezentowało 
szerokiemu kręgowi czytelników 
problemy funkcjonowania praw, w 
najbliższych dniach ukaże się, -z 
numerem 605 kolejny numer czaso­
pisma, od 1974 r. — tygodnika.

Tygodnik jest organem Zrzesze­
nia Prawników Polskich; porusza 
problemy wszystkich środowisk 
prawniczych. Wybitni znawcy pra­
wa są też aktywnymi współtwór­
cami wielu publikacji zamieszcza­
nych na łamach czasopisma. (PAP)

udziału wydajności pracv । 
przyroście produkcji. Lł
dżinie rolnictwa, mimo n^' 
korzystnych warunków at^ 
sferycznych, wykona!^ 
plan skupu zbóż konsumpę? 
nych w 101,6 procentach 
ca w J02,5 proc, i mieka 
103,2 proc. Dzięki pracom' 
kom budownictwa i dobrej ■ 
ganizacji pracy przekrój 
wykonanie rocznego phnu k 
dowy mieszkań o 6.5 proę 
dało dodatkowo 407 mieszkał 
Do poprawy warunków nr^i 
kaniowych przyczyniły się pJ 
nadęto bardziej funkcjonał 
rozwiązania projektowe > 
wych mieszkań i modemy, 
cja starych zasobów mieszka, 
niowych.

Wojewoda poznański, a tat 
że mówcy zabierający 
w dyskusji, podkreślali. H 
niki roku 1975 jak i całej po 
przedniej 5-letki stworzyły T 
woj ewó d zt w i e pozn ańsk®
realne, trwałe podstawy dr 
realizacji nowych jakości^ 
zadań bieżącego pięciolecia

W czas‘e 
uchwały m.

sesji podje*^ 
in. w sprtwit

podwyższenia wysokości ulj 
podatkowych z tytułu inwulj 
cji dla rzemieślników wyko- 
nującyeh produkcję eksporii 
wą, w sprawie obniżenia po- 
datku od nieruchomości u 
jętych na zakłady rzemieślnj. 
cze wymagające większej po­
wierzchni użytkowej, a tak« 
w sprawie wyłączenia i opo­
datkowania podatkiem wym 
nawezvm lub jego obniżek 
dochodów uzyskiwanych w 
speeialistycznych działów 
produkcji rolnej (warzyw*, 
owoce, kwiaty).

Ponadto wojewoda poznań­
ski wydał zarządzenie w spn 
wie podwyższenia wysokość 
ulg podatkowych dla rzemie­
ślników określonych brani 
prowadzących w swoich war­
sztatach naukę zawodu Wy­
dane zostało również zarządu 
nie zakazujące niszczenia i V 
rębu zdrowych drzew z n- 
drzewleń na tercjach pań­
stwowych i spółdzielczy^ 
w woj. poznańskim. U)

Balice lotniskiem

śc 
dz 
kt 
P* 
P< 
te 
dc

o międzynarodowym 
standardzie?

Mimo przeprowadzonej P® U 
kilku laty modernizacji krako*’ 
skiego portu lotniczego w Bali­
cach. nadal nie odpowóatU * | 
współczesnym wymogom lP,r,/ 
ctwa pasażerskiego a także ru­
dze Krakowa, będącego w8^'rt 
międzynarodowym centrum t'ir, 
tyki. Sytuacja — jak inferm'J? 
„Dziennik Polski” — zmieni ’ 
po dalszei. gruntownej nmenw 
wie tego letniska. Projekt jest p 
gotowy i przewiduie m. in. r 
sienie nowego gmachu P°rtuJ 
efektownei architekturze. Zn»i ■ 
się w niei sale odlotowe ' pr!J 
lotowe oddzielnie dla ruchu * 
mwego i zagranicznego. aut<’lL 
tyczny system transnortu k"3! 
i wszystko co test nieodzownej 
sorawnej obsługi nodróżnych. I 
nieco dalszej orzyszłośei 
duje się przedłużenie P***’, 
towych i wyposażenie i
najnowocześniejszy 1,81 ^rl l 
sprzęt nawigacyjny. Wówcz8* » . 
kewski nort w P^ł-nt zMł1IT'' 
miano międzynarodowego.

Nominacja administratori 
apostolskiego w Białymstoli

Papież Paweł VI 
księdza Edwarda Kisiela a _ 
kupem i administratorem a- 
stolskim w Białymstoku- „

PA?

DZIEŃ NIK ROBOTNICZEJ SPÓŁDZIELNI WYDAWNICZEJ „PRASA — KSIĄŻKA — RUCH" 
Prenumerata: wpłaty przyjmują 

działy RSW „Prasa-Książka-Ruch” oraz urze^ 
pocztowe i doręczyciele do dnia 10 każdego 
miesiąca (z wyjątkiem grudnia) poprzedzają­
cego okres prenumeraty: na miesiąc (17,50 z<)>

Wydawca: Poznańskie Wydawnictwo Prasowe RSW. Telefony: 
600-41 łączy wszystkie działy Dział łączności z czytelnikami 
657-18. Sekretariat redaktora naczelnego 454-09. Zastępca redaktora 
naczelnego 657-18. Sekretarz redakcji 648-85. Dział informacji 
659-39. Dział sportowy 648-45. Redakcja nocna 430-73 I 453-31. Ś 
Biuro Ogłoszeń: Grunwaldzka 19 60-782 Poznań, tel. 659-16. Za treść 
I termin druku ogłoszeń redakcja nie odpowiada. H Druk PZG im. 
M. Kasprzaka — Poznań. /
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Indeks nr 23528.

H—17CIOS - 6 V 1976



W NOGUERESI NA QUAI d’ORSAY
Od specjalnego wysłannika z Paryża

wMadów »lu-
P„aiiowyi* * -
I Jueres we Francji zna- 
, J dobrze Polskę z włas- 
h służbowych kontaktów, 

tf^cza młodzi, inżyniero-
Swobodnie i ze znajomo- 

w!e rzeczy mówią o Polsce 
przemysłowej, 

d - e iest jednym z ważnych 
^Kierów handlowych i gos- 
^arczych Francji. Kadra 

zakładu pomagała w bu- 
zakładów alummro- 

do1*ie

Z dziejów 
Słowiańszczyzny

-rrydawnictwo Poznańskie o- 
W publikowało trzeci tom 
TT Fragmentów dziejów Sło­

wiańszczyzny Zachodniej” Ge­
rarda Labudy. Na treść tego to­
mu składają się rozprawy o po 
sZukiwaniu nowych dróg badaw 
czych w dziedzinie starożytno­
ści słowiańskich, marchiach nie 
reckich na pograniczu słowiań 
skim w stuleciach: VIII—XII, dzia 
lalności misyjnej i organizacyj­
nej kościoła niemieckiego na 
ziemiach Słowian Połabskich, 
dokumencie króla Henryka IV 
dla księcia saskiego Ottona w 
sprawie nadania Raciborza w 
roku 1062, wezwaniu wschodnio- 
saskich feudałów do walki ze 
Słowianami z roku 1108 oraz o 
pochodzeniu i stanowisku polity 
czno-prawnym dynastii wschod- 
niopomorskich w XII wieku.

Pierwsza, a równocześnie naj 
obszerniejsza z owych rozpraw, 
traktuje o słownikach i encyklo­
pediach starożytności słowiań­
skich, o udziale historyków w od 
twarzaniu etnogenezy Słowian 
oraz o morzu i gospodarce mor­
skiej w kulturze Prasłowian. W 
Polsce zamysł wydania „Słow­
nika Starożytności Słowiańskich” 
zrealizowany został po drugiej 
wdfn ie światdWej1' 1W ‘ POżh sPnlG, 
kiedy to profesorowie: Tadeusz 
Lehr-Spławiński i Zygmunt Woj­
ciechowski sformułowali w 1949 
reku w Komisji Słowianoznaw- 
czej Polskiej Akademii Umiejęt­
ności w Krakowie wstępny pro­
jekt takiej publikacji. Redakcję 
.Słownika" zlokalizowano w Po 
znaniu, a od roku 1961 przystą­
piono do regularnego wydawa­
nia tej publikacji.

Ukazały się jego 4 tomy (li­
tery A—R), a tom 5 jest w dru 
ku, zaś 6 — w przygotowaniu. 
Całość obejmie prawdopodob­
nie 8 tomów. Patronat nad edy­
cją tego unikatowego w skali 
światowej wydawnictwa sprawu­
je Komitet Słowianoznawstwa 
Polskiej Akademii Nauk.

Opracowanie i stosunkowo re 
gularne ukazywanie się „Słow- 
rika" zawdzięcza się temu, że 
°d samego początku oparto go 
ca zespole polskich naukowców. 
Autor „Fragmentów dziejów Sło­
wiańszczyzny Zachodniej" suge 
ruie jednak, że być może, w 
Przyszłości należałoby zaprosić 
go współpracy slawistów innych 
krajów. Właśnie bowiem praca 
Gad „Słownikiem Starożytności 
Słowiańskich", jako encyklopedy 
czną syntezą kultury Słowian, po 
zwala uświadomić sobie, jak 
W|ele jest jeszcze do zrobienia 
w oświetleniu najstarszego okre 
cu ich dziejów, (wos)

N/S „Profesor Ocieszyński“

180 statek Polskich 
Linii Oceanicznych

r W Gdyni podniesiono wczo 
aj banderę na nowym statku 

tLO „Profesor Ocieszyński”.
to drugi z serii tzw. se- 

^ontenerowców, zbudowa- 
d)ch w Stoczni Gdańskiej dla 
(ynskięgo armatora. Statki 

,e ?.rzeznaczcne sa do eksploa 
na linii dalekowśchod- 

Jcj, W. przyszłym roku PLO 
'"'Tymają jeszcze dwie takie 
kostki.

»; rofesor Ocieszyński” ma 
. ?ność 12 000 ton i szybkość 
‘^oatacyjną 20 węzłów.

I,., paz z włączonym do służ- 
Ocieszyńskim’’ 

liczy obecnie 180 
0 ^znym tonażu po 

’• a 1 055 000 DWT. (PAP) 

wych w Koninie. Nogueres 
i Konin — jak się tu podkre­
śla — to „bliźniaki". — Wy 
jednak jesteście w lepszej sy 
tuacji — mówi dyrektor fran 
cuskich zakładów — bo dys­
ponujecie w rejonie kombina 
tu konińskiego węglem bru­
natnym i tanią energią elek­
tryczną. My mamy wpraw­
dzie gaz ziemny w Lacq, ale 
nie jest on, jako paliwo, tak 
ekonomiczny, jak np. węgiel 
z konińskiego zagłębia.

Aluminium pochłania wiele 
energii elektrycznej. W No­
gueres na każdą pozyskaną 
tonę metalu zużywa się 14 ty 
sięcy kWh. Rocznie zakłady 
potrzebują 1,8 miliarda kWh, 
czyli ponad 1 procent całej 
energii elektrycznej zużywa­
nej w ciągu roku we Francji.

Zużycie aluminium w no­
woczesnej gospodarce kraju 
stale się zwiększa. W Tuluzie, 
ten lekki metal potrzebny jest 
w dużych ilościach dla prze­
mysłu lotniczego. Francuzi 
wiążą nadzieje z dalszym do­
skonaleniem i rozwojem pro­
dukcji po nad dźwięków ego ol­
brzyma „Concorde” i budową 
innych nowoczesnych samolo­
tów. Aluminium potrzebne 
jest jednak nie tylko przemy­
słowi lotniczemu. Coraz sze­
rzej wchodzi także do budow­
nictwa. Mogliśmy się o tym 
przekonać zwiedzając super­
nowoczesną dzielnicę. Paryża 
„La Defense", nazywaną „Pa­
ryżem przyszłości".

W dyskusji na temat przy­
szłości i rozwoju zakładów 
aluminiowych w Nogueres 
wyłoniła się pewna ciekawa 
koncepcja. Na razie w sferze 
śmiałych projektów może je­
szcze niezupełnie realnych. 
Ale już jest dyskutowana. 
Gdyby udało się połączyć bo 
gate złoża francuskich boksy­
tów z tanią, polską, energią, 
elektryczną? Tylko jak? Prze 
syłać prąd do Nogueres, czy 
też wozić zwały ciężkiej rudy 
do Polski? A może coś po­
średniego — przewozić do 
Polski półfabrykat, biały pro 
szek, tlenek glinowy?

Problem to wcale niełatwy. 
Ale fakt, że jest przedmiotem 
rozważań, świadczy o poważ­
nym podejściu francuskich 
kół gospodarczych do zagad­
nień współpracy gospodarczej 
z Polską i z innymi krajami 
socjalistycznymi.

Sprawa szerszej kooperacji 
przemysłowej między Polską i

Skuteczna kontrola jest 
nieodzownym składni­
kiem wszelkiego racjo­

nalnego działania. Można prze 
łożyć tę ogólną prawdę na ję­
zyk konkretów, przedstawia­
jąc poczynania radnych Wo­
jewódzkiej Rady Narodowej 
w Poznaniu. W minionej ka­
dencji wielokrotnie posługi­
wali się oni kontrolą jako in­
strumentem, który zapewnia 
zapoznanie się ze stanem rze 
czy, ocenę oraz podjęcie śród 
ków zaradczych.

Przed uchwaleniem progra­
mu przygotowania reformy 
systemu edukacji w woje wódz 
twie poznańskim Komisja Wy 
chowania, Oświaty i Kultury 
WRN otrzymała z Kuratorium 
obszerne materiały na temat 
rozwoju szkolnictwa. Posta­
nowiła wszakże nie ograni­
czać prac poprzedzających 
uchwałę — do analizy owych 
m a te r i ató w. K ilku os c bo w e
zespoły radnych wyruszyły 
więc do gmin, by sprawdzić 
jak rozwija się oświata i kul 
tura. Wizje lokalne, rozmowy 
z aktywem gminnym, lektura 
o cipo w i e dn ic h dokumen t ó w, 
n ast aw i eni e kont polu j ąc y c h 
na to, by ujmować zjawiska 
całościowo: dostrzegać cienie 
i blaski, a nie wychwytywać 
jedynie negatywy — te wszy­
stkie czynniki zadecydowały o 
właściwej atmosferze kontroli 
i o jej wszechstronności. Brak 
antagonizmów wynikał z prze 
świadczenia obu stron — kon 
(rolujących i kontrolowanych, 
że w ostatecznym rachunku 
ich cele są zbieżne. Nie wio­
dło to wszakże do zaniku kry 
tycyzmu. Jeden z radnych w 
nrotokole kontroli stwierdził:

„Oświata. i wychowanie były 
omawiane na sesji GRN w 
Skokach we wrześniu 1974 

Francją wróciła w kilka dni 
później, podczas rozmów na 
Quai d’Orsay z p. Gudllonem, 
zastępcą dyrektora departa­
mentu do spraw gospodar­
czych i finansowych francu­
skiego MSZ. Po prostu zapyta 
łem go: — Dlaczego, mimo tak 
korzystnej i wszechstronnie 
rozwijającej się współpracy 
gospodarczej między naszymi 
krajami, powiązania koopera­
cyjne między przemysłami 
stanc-wią niewielki margines, 
niecałe 0,9 procent całości wza 
jemnych obrotów handlo­
wych? Gdzie powstają trudno 
ści — u was, czy u nas? Jak 
je przezwyciężyć?

P&n Guillon uspokaja: — 
Początek już zrobiono. Współ 
praca na nowych zasadach i 
podstawach gospodarczych da 
tuje się od niedawna. Pozna- 
jemy się lepiej i uczymy się 
tej współpracy. Chcemy ją 
rozwijać na trwałych podsta­
wach, z korzyścią dla obu 
stron.

Z pewnością tak jest — 
współdziałanie w ramach po­
wiązań kooperacyjnych po­
szczególnych branż i przemy­
słów utrudnia brak tradycji, 
doświadczenia, a nawet niedo­
stateczna wiedza o możliwo­
ściach obu partnerów. Jest je­
szcze na pewno i jakaś doza 
sceptycyzmu, niedowierzania 
w możliwości szerokiej koope 
racji. Najważniejsze jednak.
że obie strony, polska i 
cuska, są niezadowolone 
go stanu rzeczy.

Na dalszym rozwoju i 

fran- 
z te-

pogh
bianiu stosunków przyjaźni i 
współpracy z Polską bardzo 
Francji zależy. Mówili nam c 
tym w bezpośrednich rozmo­
wach francuscy robotnicy i 
fachowcy, z którymi spotyka­
liśmy się w czasie podróży pc 
Francji, a także wybitni mężc 
wie stanu, jak Gaston Pale w 
ski (który nawiasem mówiąc 
uprzedził, że można mu zada­
wać pytania po polsku, cho­
ciaż będzie odpowiadał na hic 
po francusku). Michel Ponia­
towski, czy też sekretarz sta­
nu w Ministerstwie Sprav. 
Zagranicznych, Bernard Des- 
tremau.

Kto wie, być może przy­
szłość kooperacji przemysło­
wej jest właśnie we francu­
skich boksytach i polskiej enei 
gii elektrycznej?

ZDZISŁAW PIS

roku, jednak postulaty i wnio 
ski zawarte w jej uchwale w 
większości poeostają nadal na 
papierze”.
- W Szamotułach ujawniono 
niedostatek bazy lokalowej 
służącej zajęciom pozalekcyj­
nym i brak świetlicy dla mło 
dzieży dojeżdżającej d0 szkół; 
w Kaźmierzu — konieczność 
dokształcania dorosłych, któ­
rzy nie ukończyli szkoły pod­
stawowej; w Sierakowie — 
trudności z dowożeniem dzie 
ci do zbiorczej szkoły gmin- 

W kręgu społecznej kontroli

Zanim radni pomogę
nej, a w kilku miejscowoś­
ciach — szkoły o niepełnej 
obsadzie nauczycieli (głównie 
w związku z brakiem miesz­
kań).

Radni dobrze zdawali sobie 
sprawę z tego, że zrobili tylko 
wstępny i częściowy bilans 
potrzeb szkół gminnych. 
Uchwała WRN zobowiązywa­
ła więc wojewodę do dokona 
nia szczegółowych analiz po­
trzeb i do' .ustalenia sposobów 
ich zaspokajania. W uchwale 
zawarte zostały również po­
stanowienia mówiące o roz­
wiązywaniu tych problefnów, 
z którymi zetknęli się radni 
w trakcie kontroli. Postano­
wienia te dotyczyły rozwija­
nia przez zbiorcze szkoły gmin 
ne różnych form oświaty do­
rosłych, opracowania woje­
wódzkiej sieci komunikacji 
szkolnej i właściwego rozmie 
szczema kadr pedagogicznych, 
m. iń. w wyniku realizacji

Widoki wielkiego miasta

Szachownica rur— rot- ~ H- Kamza

Satysfakcja
Majsterkowanie w mło­

dzieńczych latach prze 
rodziło się u mnie w 

zainteresowanie pracą mecha­
nika samochodowego. Taki też 
zdobyłem zawód i od 1948 roku 
pozostaję rpu wierny, do tego 
w tym samym zakładzie — Od 
dziale Remontowym poznań­
skiego PKS-u. Znam więc 
smak tej pracy niełatwej 
wprawdzie, ale ciekawej i da­
jącej duże zadowolenie. Me­
chanik jest bowiem tym dla 
samochodu, kim lekarz dla pa­
cjenta — musi do każdej awa­
rii podęjść indywidualnie, ze 
zrjajp.mńścią zągadnieniaw fa­
chowością, jak do każdego cho 
rego.

Fachowość i do tego pomy­
słowość liczą się najbardziej 
w dziale, W którym pracuję 
— regeneracji części. Musimy 
wykonywać rozmaite detale 
(przede wszystkim do autobu­
sów), które są deficytowymi. 
Najczęściej trzeba naprawić ja 
kąś część, ale czasami trzeba 
po prostu zrobić nową — 
przeważnie według własnej in 

programu budownictwa miesz 
kań dla nauczycieli.

Uchwała nałożyła na Korni 
sję Wychowania, Oświaty i 

'Kultury WRN obowiązek bie 
żącego kontrolowania realiza 
cji zadań. Radni skrupulatnie 
wywiązują się z tego obo­
wiązku. Wielu korzysta z do­
świadczeń zdobytych w ubie­
głych latach przy kontroli 
innych uchwał. Należy d<> 
nich m. in. ta, która została 
podjęta w 1969 roku, a stano 
wiła program ochrony zdro­

wia, ludności do roku 1980. 
Wymagała i wymaga przeto 
niejednej kontroli zarówno 
wykonania zadań jak i ich 
aktualności. Takie działanie 
było i jest domeną Komisji 
Zdrowia, Ochrony Środowiska 
i Spraw Socjalnych. Jednakże 
w ubiegłym roku działa ona 
wspólnie, z Komisją Wycho­
wania, Oświaty i Kultury, 
gdy należało sprawdzić, jak 
realizowane są te postanowię 
nia uchwały, które dotyczą 
rozwoju szkolnej służby zdro­
wia. Problem ten omawiano 
na wspólnym posiedzeniu obu 
komisji, poprzedzonym kon­
trolami przeprowadzonymi 
przez radnych. Mandatariusze 
stwierdzili m. in., że w Gro­
dzisku (a także w niektórych 
innych miejscowościach) w 
szkołach nie prowadzi się gim 
nastyki wyrównawczej, nie­
zbędnej/ dla uczniów z wada­
mi postawy. Podnieśli tę spra 

wencji i konstrukcji. Bywa, że 
jedną sztukę, innym razem wię 
cej, lecz każdą innego rodza­
ju dla różnej marki pojazdów. 
To bardzo dobry sprawdzian 
zawodowych umiejętności.

Brygada, którą kieruję ma 
opinię pracującej rzetelnie i 
— co ważne — szybko. Waż­
ne, bo każdy autobus wyłączo 
ny z eksploatacji i czekający 
na naprawę, to w jakimś stop 
niu zakłócenie w komunikacji 
PKS. Staramy się więc by 
możliwie szybko opuszczał on 
Warsztat — już sprawny. Przy 
jęmnie j.est; gdy’ przewidziany 
na usunięcie awarii termin u- 
daje się skrócić dzięki wspól­
nym wysiłkom, a im o więcej 
dni, tym większa satysfakcja.

Dużo czasu po godzinach nor 
malnej pracy poświęcam też 
pracy społecznej. Od lat je­
stem nieetatowym zastępcą 
przewodniczącego rady zakła­
dowej i bliskie są mi różne 
problemy współpracowników. 
Znam zresztą wszystkich i 
nikt nie ma przede mną ta­

wę na posiedzeniu i otrzymali 
zapewnienie Kuratorium, że 
sytuacja zmieni się po prze­
szkoleniu nauczycieli wycho­
wania fizycznego w zakresie 
gimnastyki korekcyjnej. Tak­
że inne ustalenia, poczynione 
przez radnych, posłużyły im 
do oceny przebiegu realizacji 
uchwały i do sprecyzowania 
wniosków dotyczących uspraw 
nienia tej realizacji.

W ubiegłej kadencji wyko­
nanie uchwały w sprawie 
ochrony zdrowia wielokrotnie

zaradzić
skupiało uwagę radnych. Raz 
Komisja Zdrowia, Ochrony 
Środowiska i Spraw Socjal­
nych kontrolowała równocześ 
nie efekty tej uchwały (w czę 
ści dotyczącej ochrony zdro­
wia załóg zakładów pracy), a 
nadto realizację ustawy o za­
sadach tworzenia i podziału 
nagród oraz zakładowego fun 
duszu socjalnego i mieszkanio 
wego. Różnorodność i złożo­
ność zjawisk, które miały 
być zbadane, zadecydowała o 
przyjęciu metod badawczych 
odmiennych od przedstawio­
nych poprzednio. W rezultacie 
Komisja, dokonując ocen i 
formułując wnioski, oparła 
się na materiałach zebranych 
podczas kontroli, które prze­
prowadzili radni oraz inspek­
torzy Wydziału Zatrudnienia 
Urzędu Wojewódzkiego. Matę 
rialy te, obrazujące sytuację 
w 120 zakładach pracy, wy­
kazały w niektórych niedo­

jemnic. Przychodzą nawet ze 
osprawami bardyp osobistymi 

staram się każdemu pomóc 
lub doradzić, po prostu zrozu 
mieć. Cieszę się, gdy zdołam 
komuś z załogi rozwiązać ja­
kiś kłopot czy troskę. To 
zaufanie sprawia spore zado­
wolenie i jednocześnie zobo­
wiązuje do tego, aby nikogo 
nie zawieść.

Mówił: MARCIN KASPRZAK 
— brygadzista działu regeneracji 
części Oddziału Remontowego 
PKS w Poznaniu, (bop)

rozwój zaplecza socjalno-byto 
wego i higieniczno-sanitarne­
go, słabość przemysłowej służ 
by zdrowia (zwłaszcza w pro 
filaktyce), nieprawidłowości 
w podziale funduszu socjalne 
go. Ten ostatni mankament 
polegał na przeznaczeniu ni­
kłych kwot na turystykę, kul 
turę fizyczną oraz wypoczynek 
sobotnio-niedzielny.

Komisja po przedyskutowa 
niu wyników kontroli m. in. 
zwróciła się do Wojewódzkiej 
Rady Związków Zawodowych 
o działanie na rzecz prawidło 
wego rozdziału funduszy za­
kładowych. a Wydział Zatrud 
nienia zobowiązała do po­
nownego przeprowadzenia kon 
troli tych zakładów, w któ­
rych ujawniono najpoważniej 
sze nieprawidłowości. Kilka 
miesięcy później Wydział 
przedstawił Komisji wyniki 
drugiej kontroli, która wyka­
zała, że fundusz socjalny dziś 
lcny jest lepiej niż poprzed­
nio.

Wszystkie te przykłady po­
czynań kontrolnych radnych 
nie odzwierciedlają skali usta 
leń merytorycznych. Trudno 
przedstawić wyniki nawet 
jednej akcji kontrolnej, skoro 
wypełniają one dziesiątki 
stron protokołów. Skupiliśmy 
przeto uwagę na mecha­
nizmie działań kontrolnych. 
Okazuje się że komisje WRN 
w zależności od potrzeb sto­
sują zróżnicowane formy 
badań umożliwiające pozna­
nie i ocenę procesów rozwo-

Dokończenie na str. 4
MICHAŁ ŁUCZAK
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Język niemiecki 
w szkołach i na kursach

Stale pogłębiane i rozwija­
ne stosunki kulturalne z 
NRD sprawiają, że coraz wię­
cej młodzieży polskie.1 uczy 

się języka niemieckiego. Mamy 
obecnie w kraju 22 licea z ję­
zykiem wykładowym niemiec 
kim, a od września br. ot war 
tych będzie dalszych 5 szkół 
tego typu. Wśród młodzieży 
szkół ponadpodstawowych 20 
procent (388 630 uczniów’) po­
biera lekcje języka niemiec­
kiego, 14 procent uczy się an­
gielskiego i 6 procent francu­
skiego. Język niemiecki domi­
nuje również w liceach ogól­
nokształcących, gdzie 40 pro­
cent (ok. 200 000 uczniów) wy 
brało naukę niemieckiego z 
fakultatywnie obowiązujących 
dodatkowych języków zachód 
nich. W szkołach zawodowych, 
gdzie nauka języka obcego nie 
jest obowiązkowa, uczy się
niemieckiego 
w szkołach 
23 300 dzieci.

Na różnego 
kursach nauki

188 000 osób, a 
podstawowych

rodzaju tanich 
języków, prze-

znaczonych przede wszyst­
kim dla pracujących, ale gdzie 
dokształca się również mło­
dzież — od lat najwięcej było 
i jest zgłoszeń na język an­
gielski i niewiele mniej n<a 
niemiecki.

Oceniając powyższe liczby, 
mężna byłoby uznać, że istnie 
jący wśród młodzieży pęd do 
nauki języków obcych jest za 
spc-kojony. Faktycznie jednak 
zgłoszeń na kursy językowe 
jest znacznie więcej, niż moż­
na przyjąć słuchaczy, a to 
głównie z powodu braku wy­
kładowców i trudności orga­
nizowania praktyk. Szkoły i 
kursy ustawicznie poszukują 
nauczycieli angielskiego, fran 
ruskiego. włoskiego, hiszpań­
skiego, portugalskiego — żeby 
wymienić tylko największe 
grutpy językowe. Nieco łat­
wiej jest właśnie z niemiec­
kim — dzięki sąsiedztwu z 
NRD, dzięki wymianie kultu-
radnej otwartej granicy
między naszymi państwami.
Kto tylko chce — może 
uczyć jezvków obcych 
dziecka. (PAI)

się 
od

819,8 mld zł wkładów 
oszczędnościowych

Stan wkładów oszczędnościo 
wych ludności w bankach 31 
marca 1976 roku wynosił 319,8 
mld zł, z czego w PKO 268,1 
mld zł, a w bankach spółdziel­
czych 51,7 mld zł.

W okresie I kwartału 1976 r. 
■wkłady oszczędnościowe wzro 
sły o 17 mld zł, w tym w mar­
cu — o 5,8 mld zł. (PAP)
■n

Poznańscy aktorzy we Frankfurcie n. Odrą

Artystyczna przyjaźń teatrów
3
Na Zaproszenie Teatru im. 

Kleista z Frankfurtu 
n. Odrą gościł w NRD 

i 4 maja br. Teatr Nowy z
Poznania. Wzajemne kontakty 
obydwu teatrów datują się od 
wiosny 1974, gdy teatr poznań 
ski pokazał we Frankfurcie 
„A jak królem a jak katem bę 
dziesz” Tadeusza Nowaka. Po 
tem prezentował w NRD „Ope 
rę za trzy grosze” Bertolta 
Brechta, a jesienią 1975- roku 
„Onych” Witkacego. Z kolei 
w Poznaniu Teatr im. Kleista 
przedstawił sztukę J. M. Syn- 
ge „Bohater zachodniego świa 
ta”. Nie ograniczano się zre­
sztą tylko do wymiany przed­
stawień — regułą np. stały się 
przyjazdy artystów teatru 
frankfurckiego na kolejne po 
znańskie premiery.

Obecnie teatralnej publicz­
ności we Frankfurcie pokaza­
no „Awanturę w Chioggi” 
Carlo Goldoniego w reżyserii 
Janusza Nyczaka. Przedsta­
wienie, które zyskało wysokie 
oceny prasy krajowej, zosta­
ło w NRD przyjęte bardzo ser 
decznie. Teatr poznański ma 
już zresztą we Frankfurcie 
swoją stałą publiczność, przy­
sięgłych sympatyków. Przyję­
tym już, a wzruszającym oby­
czajem. po spektaklu na sce­
nę wzeszli z kwiatami wszyscy 
aktorzy teatru NRD-owskiego. 
dziękując artystom poznań­
skim za ich piękną grę.

W czasie ostatniej wizyty, 
kierownictwo poznańskiego 
teatru zostało przyjęte przez 
nadburmistrza Frankfurtu n.

Odrą Fritza Krause. Podkreś­
lił on znaczenie wymiany kul 
turalnej między obydwoma na 
szymi krajami. Ponadto Teatr 
im. Kleista zaprosił Janusza 
Nyczaka aby wyreżyserował 
na scenie frankfurckiej 
„Awanturę w Chioggi”. Z ko­
lei reżyser Teatru im. Kleista 
Renne Berndt wyreżyseruje 
jedną ze sztuk NRD-owskich 
w poznańskim teatrze.

W wywiadzie, udzielonym 
gazecie „Neues Deutschland”

w trakcie ostatniego pobytu 
we Frankfurcie, dyrektor 
Teatru Nowego w Poznaniu 
— Izabella Cywińska powie­
działa, że wzajemne kontakty 
teatrów poznańskiego i frank 
furckiego są praktyczną reali 
zacją hasła przyjaźni pomię­
dzy naszymi obydwoma naro­
dami. Stwierdzenie to oddaje 
w pełni sens ideowy tej więzi, 
jaka istnieje pomiędzy artysta 
mi Poznania i Frankfurtu.

(bran)

Z pięciu Wielkopolan ; 
wygrał tylko jeden 5

W czwartym dniu indywidua! ych mistrzostw Polski w 
rozegrano pierwszą serię walk ćwierćfinałowych. Nie *
ona sukcesu zawodnikom naszego okręgu. Z pięciu pięściarłyn:o*h J 
kopolski, którzy wczoraj wystąpili w ringu swoją walk. * *
jedynie Mazur z Olimpii. '

leciał z ringu. Był 
przerwania walki. *

Dzisiaj o godz. 17 (
ćwierćfinałów, 1

Szkice polskie

Publikacja o Polsce w RFN
Na półki księgarskie RFN trafiło pierwsze wydawnictwo 

albumowe o Polsce, zatytułowane „Szkice polskie”. Koloro­
wy album wydany nakładem wydawnictwa Helmuta Krue- 
gera z Duesseldorfu przygotował artysta - fotografik Henry 
Maitek, autor kilkunastu albumów i książek, laureat szere­
gu wyróżnień międzynarodowych.
80 zdjęć wykorzystanych w 

albumie ukazuje naszą histo­
rię i współczesność. Wybrano 
je z 1200 zdjęć zrobionych 
przez autora podczas kilku po 
bytów w Polsce. Całość poprze 
dza obszerne słowo wstępne 
członka Zarządu Towarzystwa 
Niemiecko - Polskiego w RFN, 
dr. A. Spielhoffa. Autor wstę­
pu wskazuje, że album ukazu 
jący „Polskę nową i zarazem 
Polskę nieznaną” adresowany 
jest przede wszystkim do mło­
dego pokolenia RFN, do rocz­
ników urodzonych po 1945 ro 
ku, „które w następnym dzie­
sięcioleciu przejmować zaczną

odpowiedzialność za losy kra 
ju”.

W Bonn kontynuowało pra­
ce wspólne kolegium wydaw­
nicze przygotowywanej publi­
kacji 20 naukowców Polski i 
RFN w procesie normalizacji 
wzajemnych stosunków między 
obu krajami, ich rozwoju i 
perspektywach.

Zanim radni
PAP

pomogą zaradzić
Teatr włoski w Poznaniu

Dokończenie ze str. 3

jowych oraz wpływanie na ich

Miłość żołnierska" Goldoniego
Kurtyna już winna opaść, ale 

na błagalne gesty aktora zatrzy-
muje się pół drogi, unosi z
powrotem w górę. Spektakl może 
trwać dalej... Aktorka — już po­
winna wyjść na scenę, wypowia­
dać tam proszące słowa. Mówi je 
— ale zza drzwi, bo musi jeszcze 
poprawić umalowanie, obciągnąć 
suknie. Pracowicie podpowiada 
sufler, nie zawsze zresztą prawi­
dłowo. Wobec publiczności, która 
wszystkie te wysiłki widzi i 
jest nimi zachwycona.

Przyjechali do Poznania Włosi 
— „Teatro Tnsieme” z Modeny. W 
jubileuszowym sezonie stulecia po 
znańskiego Teatru Polskiego na je 
go scenie pokazali przedstawienie, 
„Miłości żołnierskiej” Carlo Gol­
doniego (4 i 5 maja).

Piękny to spektakl. Pewnie, Gol 
doni to nie arcydzieła jak sami 
to wyznają. Ale konwencja korne 
dii delParte zastosowana w tym 
przedstawieniu, ta pyszna zabawa

w teatr i prywatność łamie barie 
ry językowe. Weryfikacja przez 
ironię i surrealny absurd, przez 
zdrowy śmiech wszelkiej nadęto- 
ści i ckliwości, zbytniej radości, 
ale i zbytniej rozpaczy — przyda- 
je się bardzo.

Oczywiście przedstawienie miało 
iwoje/mieliżny, zwłaszcza w czę­
ści, pierwszej. Radowało wszakże

dynamikę. Takiej spoiecznej 
kontroli doko-nujo się zarówno 
w toku przygotowywania pro 
jektów uchwał, jak i wówczas,
kipdy stanowią one 
ne zobowiązujące do 
latnego realizowania, 
tych fazach badanie

wytycz- 
skrupu-
W obu 
zjawisk

Nowe oznakowania

samochodów
Jak pisaliśmy, od 1 lipca br. rozpocznie się wydawanie no­

wych tablic rejestracyjnych dla samochodów i innych pojaz­
dów mechanicznych. W związ ku z licznymi pytaniami czy­
telników podajemy poniżej oznaczenia literowe dla wszyst-
kich województw:
stołeczne warszawskie 

W A,
bialskopodlaskie — BP, 
białostockie — BK, 
bielskie — BB, 
bydgoskie — BY, 
chełmskie — CH, 
ciechanowskie — Ul. 
częstochowskie — CZ, 
elbląskie — EL, 
gdańskie — GD, 
gorzowskie — GO,

jeleniogórskie — JG, 
kaliskie — KL, 
katowickie — KA, 
kieleckie — KI, 
konińskie — KN, 
koszalińskie — KO, 
miejskie krakowskie — KR. 
krośnieńskie — KS, 
legnickie — LG, 
leszczyńskie — LE, 
lubelskie — LU, 
łomżyńskie — LO,

świetnym aktorstwem 
wszystkich wykonawców.
szalo — tym odczuwalnym 
ny akcentem wspólnoty w

niemal 
Wzru- 
ze sce 
przeży

waniu wszystkiego. Także — 
ostrzegało. Gdyż Włosi otwarcie 
podają w programie: „Występuje­
my wszędzie tam, gdzie możliwe 
jest spotkanie publiczności, która 
szuka teatru i jest na teatr otwar 
ta, choćby nawet nie była tego 
świadoma”. Żywiołowe przyjęcie 
przez publiczność poznańską wy­
stępów włoskich artystów świad­
czy o tym, że znaleźli oni tutaj 
pełne zrozumienie. (bran)

społeczno-gospodarczych i kul 
turałnych polega m. in. na 
kontrolach terenowych mają­
cych również na celu weryfi­
kację sprawożdań złożonych 
komisjom przez orSa,ny admi 
nistracji państwowej.

W sprawowaniu kontroli 
komisja nieraz współdziała z 
innym ciałem kolegialnym 
tego samego typu, z organiza 
cjami społecznymi, albo też z

W wadze papierowej Lipert (Za 
głębie) miał za przeciwnika Do­
minika (Katowice). Pięściarz z Ko 
nina nie potrafił nawiązać z nim
wyrównanej walki. Przez półtorej » 
rundy krył się za podwójną gar­
dą i ringowy słusznie przerwał 
ten pojedynek.

Bokser Olimpii Felkel w wadze 
lekkopółśredniej zmierzył się z 
Cichowlasem (Warszawa). Jedynie 
w pierwszym starciu poznaniak 
posiadał przewagę nad rywalem. 
Począwszy od drugiej rundy Ci- 
chowlas zaczął bić bardzo silne 
prawe proste, które osłabiły Fel- 
kela, do tego stopnia że kończył 
on pojedynek całkowicie wyczer­
pany przegrywając go jednogłoś­
nie na punkty.

O wielkim pechu mówić może 
Jakubowski z Olimpii. W katego­
rii półśredniej spotkał się on z 
Mueiałem (Wrocław). Pojedynek 
nie zdołał się jeszcze rozkręcić, 
gdy poznaniak doznał kontuzji lu­
ku brwiowego. Ponieważ stało się 
to w pierwszej rundzie, nie moż­
na było liczyć punktów i Jaku­
bowski przegrał na skutek nie­
zdolności do walki.

Czwarty z naszych' reprezentan­
tów — Pudlicki z Olimpii też wy 
stępował w ringu bardzo krótko. 
Pod koniec pierwszego starcia zo 
stał silnie trafiony przez Gawry- 
jałka (Koszalin) i nie był w sta­
nie kontynuować walki. Sędzia 
ogłosił zwycięstwo koszalinianina 
przez przewagę.

Jedyne zwycięstwo dla naszych 
barw odniósł — jak już wspom­
nieliśmy — gwardzista Mazur, wy 
grywając w wadze ciężkiej w trze 
cim starciu przez przewagę z Ma­
ciejakiem (Warszawa). Przewaga 
Mazura widoczna była od pierw­
szych minut walki. Po kolejnych 
silnych ciosach Mazura Maciejak 
zawisł na linach, i o mało nie wy

Ashe przegrał 
z Salomonem

Dużą niespodzianką zakończyło 
się pierwsze spotkanie, rozgrywa­
ne w Dallas finałowego turnieju 
tenisowego WCT (o mistrz ós tWó 
świata w grze pojedynczej). Fawę 
ryt Arthur Ashe uległ w czterech 
setach Haroldowi Solomonowi 5:7, 
6:3, 1:6, 3:6. (PAP)

W ślady Fibaka !
Na razie Fibak jest jed - 

Polakiem w światowej ezotó f 
tenisistów. Innych kandy^ d 
do niej, poza ewentualni* >.* , 
kiem Niedźwiedzkim, na razu ■ 
widać. Łatwiej będzie o nich '’ ■ 
śli tenis stanie się sportem * 1 
sowym. Za sprawą Fibaka dy? j 
plina, którą on uprawia, ( 
dza coraz większe zainteresow 
nie. f

Hasło rzucone przez Qjn, d 
WIELKOPOLSKI” - „Kort” BS J 
dym osiedlu” trafiło w Pozna.* 
na podatną glebę. Oprócz zd^’ 
zowanych już w ubiegłym j*' 
przez Poznańską SpółdzieZ 
Mieszkaniową kortów u „y, ' 
ulic Słowiańskiej i Obornickie 
powstaną one w nowo wznoszą 
nej części Osiedla Słowiańskiej, 
(tam właśnie, gdzie mieszka pj. 
bak), a także na Boninie.
i drugie, staraniem Spółdzielni 
Mieszkaniowej „Jeżyce” — j,k 
nas poinformował dyrektor sm|. 
dzielni W. Pawłowski — w r

'  (84)

Hokej na trawie
PUCHAR POLSKI 

Pocztowiec — Warta 2:1 
(po dogrywce)

Porażka 
piłkarzy Lecha 

W miniony wtorek piłkarze U 
cha przebywali w Bydgoszczy. R< 
zegrali tam, częściowo w rezerw* 
wym składzie, towarzyskie spot 
kanie z miejscową Ii-ligową Po 
lonią. Wygrali gospodarze 2:1 (Ml 
Bramkę dla Lecha zdobył w X 
min. Jakóbczak. (ad) 1

ANDBRI.ECHT ZDOBYWCĄ PZP 
; W finałowym spotkaniu Pucharu 
Zdobywców Pucharów Anderlecht 
Bruksela pokonał West Ham Uni­
ted 4:2 (1:1).

Pod patronatem Polskiego Radia i „GłosiT

wyspecjalizowanymi jedno-
stkami. takimi jak wydział
zatrudnienia. Bardzo 
cechą przedstawionych 
nań jest ich ciągłość.

Ustrój socjalistyczny

ważną 
poczy

w na-

Sportowo-rekreacyjny festyn 
na Winogradach ■

— Muszę wyznać, ze cos przed tobą zataiłam!
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miejskie łódzkie — LD, 
nowosądeckie — NS, 
olsztyńskie — OL, 
opolskie — OP, 
ostrołęckie — OS, 
pilskie — PI, 
piotrkowskie — PT, 
płockie — PL, 
poznańskie — PO, 
przemyskie — PR, 
radomskie — RA, 
rzeszowskie — RZ, 
siedleckie — SE, 
sieradzkie — SI, 
skierniewickie — SK, 
słupskie — SL, 
suwalskie — SU, 
szczecińskie — SZ, 
tarnobrzeskie — TG, 
tarnowskie — TA, 
toruńskie — TO, 
wałbrzyskie — WR, 
włocławskie — WL, 
wrocławskie — WR, 
zamojskie — ZA, 
zielonogórskie — ZG.

Przypominamy, że oprócz po
danych dwóch liter, określają 
cych województwo, numer re­
jestracyjny pojazdów należą­
cych do osób fizycznych lub 
jednostek gospodarki nie uspo 
łecznionej, będzie posiadał trze 
cią literę, oznaczającą kolejną 
serię numerów od 0001 do 9999, 
np. POA 2932.

Natomiast pojazdy należące 
do jednostek administracji 
państwowej, instytucji pań­
stwowych, jednostek gospodar 
ki uspołecznionej, organizacji 
politycznych i społecznych skła 
dać się będą z trzech wiel­
kich liter oraz z trzycyfrowej 
liczby od 001 do 999 i z umie 
szczonej na końcu liczby jed­
nej z 25 liter alfabetu, takich 
jak przy oznaczeniu kolejnej 
serii numeracji, np. ,POA 
195A. (o-c)

szym kraju . stworzył warunki 
do powstania systemu społecz 
nej kontroli. Stanowo ona 
ważny czynnik skutecznego
działania, którego 
dobro wszystkich

celem jest 
obywateli.

MICHAŁ ŁUCZAK

Paradoksy XX wieko

Krzyżacy 1976
II? Katedrze Dworskiej w 
•• Wuerzburgu komtur Wil­
helm Arnold dokonał obrzędu 
pasowania na rycerzy 14 szła 
chętnie urodzonych mężów, 
którzy wstąpili do ..Niemiec­
kiego Zakonu Rycerzy pod 
wezwaniem Grobu Świętego 
w Jerozolimie”. Zakon istnie­
je współcześnie w 29 krajach, 
a najsilniej jest reprezento­
wany w RFN. gdzie działa 28 
komturii krzyżackich, grupują 
cych ponad 600 rycerzy. Wiel 
kim Mistrzem jest Hermann 
Abs, w cywilu jeden z najbo 
gatszych i najbardziej wpły­
wowych bankierów zachodnio- 
niemieckich.

Jak przypomniano dzienni- 
karzom na konferencji praso­
wej, zakon krzyżacki powstał 
w średniowieczu i był reakty­
wowany w Niemczech w 1933 
roku po objęciu władzy przez
Hitlera, kiedy ponownie
aktualne stało się zadanie trze 
hienia ogniem i mieczem po­
gaństwa na Wschodzie,. Dziś 
nawiązuje się z cała mocą do 
tradycyjnych założeń “ progra­
mowych, które jedną z głów­
nych misji zakonu upatrują 
w bronieniu ^świętych ziem 
nad Jordanem’ przed hordami 
wyznawców islamu. Nowożyt­
ny program krzyżacki zdaje 
się mieć wiele punktów sek­
retnych i opinii publicznej 
zdradzono jedynie, iż nakłada 
on na wtajemniczonych ryce­
rzy szczególny obowiązek 
„opieki nad palestyńska Zie­
mią Świętą oraz gromadzenie 
składek i danin pieniężnych, 
które służą różnym celom”, 
realizowanym przy życzliwym 
współudziale rządu Izraela.

/ (PAI)

Nowych osiedli mieszkaniowych buduje się w kraju dużo. Se' 
wych obiektów sportowych znacznie mniej. Szczęśliwi są więc A 
na których, osiedlu umieszczono jedno lub dwa boiska sportowi. 
A mieszkańcy Winograd dysponują eałym kompleksem sportowyd 
urządzeń.

Przechodząc Ulicą Obornicką 
łub Słowiańską zauważyć można 
szereg boisk do gier zespoło­
wych i korty tenisowe. Lecz to 
tylko część urządzeń, które ma do 
zaoferowania swoim członkom Po 
znańska Spółdzielnia Mieszkanio­
wa. W pawilonie sportowym 
znajdują się jeszcze: sala dla ju 
doków i bardzo dobrze wyposa­
żona siłownia. Pp ćwiczeniach ko 
rzystać można z sauny. Na miej­
scu jest również: kawiarnia.

Uzupełnieniem tej listy obiek­
tów sportowych Winograd jest 
jeszcze pływalnia Posnanii oraz 
liczne sale i boiska szkolne, na 
które wstęp ma każdy.

Doskonalić swe sportowe umie­
jętności można w sekcjach: gim­
nastyki rekreacyjnej, gier sporto­
wych, judo, kulturystyki, komet- 
ki, tenisa stołowego i ziemnego, 
zapasów, łyźwiarsko-wrotkarskiej, 
pływackiej i brydża sportowego.

Rozpoczął się sezon wiosenno- 
letni i boiska zapełnią się zapew­
ne amatorami czynnego wy poczyń 
ku. Jednym ze Wstępnych akcen­
tów będzie festyn sportowo-re­
kreacyjny, który zostanie zorga­
nizowany w najbliższą sobotę na 
Winogradach. Patronować mu bę­
dzie nasza redakcja wespół z re­
dakcją Polskiego Radia. Zapewni 
bn pożyteczne i atrakcyine spędze­
nie kilku godzin na świeżym po 
wietrzu.

Jego program jest nastęoujący: 
sobota — godz. 10 — 15 kiermasz 
i sprzedaż / sprzętu sportowego i

Polscy koszykarze
\ \w finale

Reprezentacja Polski w koszy­
kówce / mężczyzn wywalczyła 
awans do finału europejskiego, 
przedolimpijskiego/ turnieju kwa- 
hfikacyjnego, który odbywa się 
w Mynburgu. W ostatnim swym 
meczu w eliminacyInej grupie B 
Polacy pokonali Irlandię 100:59 
(44:29). (PAP)

turystycznego, 14 — 15 turniej pł 
ki nożnej, 15 — 15.45 zawody wrót 
karskie, 15 — 15.45 konkurs ry­
sunkowy dla dzieci, 15 — 1S a- 
wody strzeleckie „O złotą strzelj 
bę Winograd”, 16 — 16.45 zawj 
dy rowerowe, 16 — 16.45 sztafeta 
rodzinna, 16 — 16.45 konkurs w 
celność rzutów.

Niedziela: 10 — 11 finał turnieji 
piłkarskiego, 10 — 15 ciąg dal­
szy kiermaszu sportowo-tńrystl’8 
nego, 10 — 14 giełda używanej# 
sprzętu sportowego i turystyczny 
go, 10 — 15 kiermasz odzieży 1 
obuwia sportowego, 11 — 11 
kaz mody turystyczno-wczasowej. 
12 — 13 pokaz modeli latajacJ0 
13 — 13.30 pokaz samoobrony * 
wykonaniu judoków.

Gorąco zapraszamy wszystKi^ 
do udziału w sobotnio-niedziC' 
nym festynie na boiskach Win0, 
grad, (wił)

„Dzień Sportu11 
Akademii Medycznej
Akademia Medyczna w P0®1^ 

niu obchodzi dzisiaj już P° 
czwarty swój „Dzień Sporny 
Przeszło tysięczna rzesza stu<ieL 
tek i studentów wraz z wla<^a 
AM zbidrze się na słatl'j^ 
AZS-u przy ul. Pułaskiego, 8 
począwszy od godz. 10.30 
wadzone zostaną imprezy * r 
nych dyscyplinach.

Studenci pierwszych trzech ". 
uczestniczyć będą w biegach 
grach sportowych, członkowie 
cji sportowych wystąpią w.a(j;e 
czach pokazowych. Także wy ‘ 
AM staną do współzaw'odrnc 
sportowego. Do najcieK“v-'sta 
punktów programu należeć b^r 
finałowy mecz piłkarskie P\ 
Wydziału Spraw Prac°wn 
oraz mistrzostwa AM w 1®^ 
tyce, (wił)



“Równicy poszukiwani

Motorywcyja* nr 5 w Poznania, uŁ 
iłklłdynIaka 43 przyjmą do pracy w Ośrodku 

Kolonijnym w Słupi k. Stęszewa na 
^aS°W7onu letniego, tj. 1 czerwca 1976 r. do 
Pełnia 1976 r.: 
fJoS* kuchenne,

Poko^r‘acy i płacy do omówienia w Dzia- 
^arlulu;vrn pod wyżej wymienionym adre- 

le osoi*3^ 1988-K1
sera- ___ —— --------------— 

6 Naukaprac® **
^77 i k oraz uczeń po- 
C’10'/ lat 1« P«>^ebny- 

Armii 26.
per*'^ 45808g

^--rC^T^dobrog0 fa‘
cykli*1 zaraz-

46703«
yp|pfO^‘ — —•*— ~
-^7 wzgi-
^aW męskiego na 
W, potrzebna zaraz, 
stak Ł- jiptel Bazar.
frytiernl 47i99g

O Lokale

•—^TTraćownicę do 
lodów włos- 

^eda Oferty „Prasa”

Mieszkania wyłączonego, 
komfortowego, willowego 
z garażem szuka bez­
dzietne starsze małżeń­
stwo. Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 46614g.

'777 uczniów w zawo 
^^charz karoseryj- 
drie w r^tat Blacharski, 

/ - Smochowice.

Młody, pracujący, studiu 
jący poszukuje jednooso­
bowego pokoju. Oferty 
„Prasa” Grunwaldzka 19 
dla 46593g.

rr

Samochody

Wartburga 353 standard, 
przebieg 24 tys. km, stan 
bardzo dobry sprzedam.' 
Oferty ,,Prasa”, Grunwal 
dzka 19 dla 47280g.

poleca,

K»r«lfa 

mydło toaletowe

Do nabycia w sklepach drogeryjno- 
perfumeryjnych PHU „ARGED“

proponuje

MYDŁO „KORALIAo przyjemnym zapachudobrze pieniącedla każdej ceryw cenie 8,— zł
2377-KI

POMYŚLNYCH ZAKUPÓW!

- w nauce z mate- 
P°lskiego- ma^7kiego, niemieckie- 

T helskiego, udzielą 
1 Ldndry Staszica 5 m. pedagodzy 46i44g

Zamienię mieszkanie 3-po 
kojowe. kuchnią, łazien­
ką, stare budownictwo, 
na pokój z kuchnią i ła­
zienką, c.o. Oferty „Pra­
sa”. Grunwaldzka 19 dla 
47075g.

JUZ WKRÓTCE 1008 LOSOWANIE 
POZNAŃSKIEJ GRY LICZBOWEJ 

„KOZIOŁKI".
„KOZIOŁKI” TO GRA CAŁEJ WIELKOPOLSKI!

2346-K1

K"pno eSprwh?

...» PeKaO kupię. Ofer 
~ prasa”, Grunwaldzka 
S dla 45444g. __________

hydrofor 150 1,
Jmpletny (podać cenę). 

Perek, Boszkowo ko 
Kna, Żeglarska 13 
10 495p

Małżeństwo (członkowie 
SM) weźmie w dzierżawę 
pokój z kuchnią. Oferty 
„Prasa”. Grunwaldzka 19 

, dla 47130g.
Pracująca poszukuje nie- 
krępującego pokoju. Płat 
ne z góry. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
47157g.

Zguby O Różne Zakład malarski spe-
cjalność tapetowanie mie 
szkań. Karol Płókarz, Ma

Zakład Malarski przyjmie 
zlecenia, tel. 603-61, Pło-

^dam~ taśmę stalową 
Xo,2X5« mm, 1000 k^. 
„lifierkę do pierścieni tło 
kswych. Oferty „Prasa . 
grunwaldzka 19 dla 45687g.

Mieszkanie 3,5 pokojowe 
100 m! zamienię na M-4 
nowe budownictwo. Ofer 
ty „Prasa” Grunwaldzka 
19 dla 44436g.

2 studentów poszukuje 
pokoju, najchętniej So- 
łacz, Winogrady. Ostrów, 
Wrocławska 33 m. 12, tel.

Dnia 28. IV. br. w auto­
busie linii 64 na trasie 
Grochowska — Wojska 
Polskiego zgubiłam koł­
nierz ze srebrnego lisa. 
Zwrot za wynagrodze­
niem, tel. 41-18-32.

4«597g
1. V 75 r. na Hetmańskiej 
zgubiłem aparat fotogra­
ficzny „Altix”. Uczciwe­
go znalazcę proszę o 
zwrot za wynagrodze­
niem, tel. 67-95-62. 46739g

tejki 54 m. ,2a. 45603g
karz. 46483g

Uwaga! Automobiliści. Ku 
pię autokołyskę do prze­
chylania Skody. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 47171g.

Wypożyczalnia eleganc­
kiej garderoby ślubnej, 
Poznań, Paderewskiego 1. 

45556g

0 Matrymonialne

Minikalkulator SR-18 pro 
dukcji amerykańskiej 
sprzedam. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
msg. __________ ________
Sprzedam szafę cztero­
drzwiową, biblioteczkę, 
kredens - bar. Wilda, ul. 
Dolina 29 m. 4. 46469g

45-86. 499p

O Nieruchomości

Sprzedam dom z ogro-
dem, 
stare

wolne mieszkanie,
budownictwo

Poznania. Łucja
> koło 
Kogut,

71-415 Szczecin 5, ul. Wą-
Sprzedam garaż w Pozna 
niu, -ul. Miłczańska 48 Ma 
rian Hirsch. 490 p

ska 18 m 5. 448p

Sprzedam spacerówkę dzie 
cięcą, niemiecką, telefon 
33-92-38. • 491p

Sprzedam domek jedno­
rodzinny z ogrodem, przy 
trasie E-8, blisko Jeziora 
Kierskiego. St. Czajka, 
Dąbrowskiego 507. 457O2g

Dnia 5 maja 1976 r. zmarł nagle

MIECZYSŁAW STAROSTA
łt ekonomista Stadniny Koni Pocade-we

W Zmarłym tracimy cenionego pracownika, 
aktywnego działacza społeezneg-o i dobrego ko- 
legę.

Pogrzeb odbęd-zie się w sobotę, dnia 8 maja 
br. o godzinie 13.45 na cmentarzu we Lwówku 
Wlkp.
Rodzinie Zmarłego wyrazy głębokiego współ­

czucia składają:
Dyrekcja, Rada Zakładowa, POP 

i współpracownicy 
S. K. Posadowo

Dnia 1 maja 1976 r. zmarł długoletni członek 
naszej Spółdzielni

EDWARD KULIŃSKI
mistrz murarski

Rodzinie Zmarłego składamy serdeczne wyra­
zy współczucia.

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, « bm. o go- 
dzinie 14.15 na cmentarzu junikowskim.

Zarząd, członkowie i współpracownicy 
Spółdzielni Rzemieślniczej Malarzy w Poznaniu

47123g

+ Dnia 4 maja 1976 r. zmarła opatrzona Sakra- 
' "tentami św., nasza najdroższa, najukochań- 

mamusia, babcia, teściowa i siostra

STEFANIA OWCZARZAK
z domu BALDEROWICZ

Pogrzeb odbędzie się dnia 7 bm. o godz. 11.18 
n* cmentarzu górczyńskim.

W głębokim smutku pogrążona

Prosimy o nieskładanie kondolencji.
UL Małeckiego 28 m. 21. 472ł7g

t 3 maja 1976 r. odeszli od nas niespo- 
elrw; . anie> nasza kochana siostra i szwagier, "ocia i wujek, śp.

IRENA SOBCZAK
z domu KUCHARSKA

CZESŁAW SOBCZAK
«rcm,!eb odbędzie się w dniu 6 bm. o godz. M.56 

"tentarzu komunalnym na Junikowie.
Strapiona

Swięt osławska 9. 47154 g

Dnia 3 bm. o godz. 14.45 
zgubiono aparat fotogra­
ficzny w tramwaju nr 21 
lub 5 — Garbary. Uczci­
wego znalazcę prosimy o 
zwrot za dobrym wyna­
grodzeniem. Gwardii Lu­
dowej 28 m. 1 (dozorca).

47086g

Orwochrom UT 18 barw­
ne przeźrocza, NC 19 
MASK, barwne filmy ne­
gatywowe wywołuję w 
krótkim terminie, Zakład 
Fotograficzny, Jan Kołec- 
ki, Ratajczaka 33 (naroż­
nik Czerwonej Armii).

46479g

Telewizory fachowo na­
prawiam, tel. 515-77, Ko-
pański. 466O9g

Naprawa telewizorów.
Inż. A. Bielecki. Telefon
714-40. 41284g

Regulatory napięcia sieci 
do telewizorów wykonu­
je Zakład Usługowy na­
prawy radioodbiorników 
i telewizorów Poznań. 
Wielka 20 . 45108g

Biuro Matrymonialne — 
„Małżeństwo” 61-707 Poz­
nań, Libelta 29 poleca swo 
je usługi w kojarzeniu 
małżeństw. Czynne godz.
15—19. 4673Ig

Panna 30-letnia, technik, 
wysoka, przystojna, skrom 
na pozna pana z zawo­
dem. Cel matrymonialny. 
Oferty „Prasa”. Grun­
waldzka 19, dla 43477g.

Wypożyczam zagraniczne 
suknie ślubne, kolorowe, 
wieczorowe, nakrycia do 
chrztu Szewska 20.

45399g

Poszukuję wspólnika na 
kierownika cegielni, oko­
lica Brzesko koło Tarno­
wa. Zgłoszenia pod adre­
sem: Ludwik Jagosz, Po- 
powicka 24 m. 24, 54-237

Dwie koleżanki poznają 
kulturalnych panów wie­
ku 60—68 lat. Cel matry­
monialny. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19, dla 
43481g.

Wrocław. 466p

Ładną, wysoką pannę, 
wrażliwą, interesującą się 
muzyką, teatrem, chętnie 
studentkę pozna kawaler 
lat 26. Cel matrymonial­
ny Oferty „Prasą”, Grun 
waldzka 19, dla 43501g.

Dnia kwietnia 1976 r. zmarł

kol. STANISŁAW KACZMAREK
pracownik naszych Zakładów.

Rodzinie Zmarłego składamy wyrazy głębokie­
go współczucia.

Pogrzeb odbędzie się w dniu 8. 5. 1976 r. o go­
dzinie 12.00 na Miłostowie.

Dyrekcja, Samorząd Robotniczy, Załoga 
Wielkopolskich Zakładów Gazownictwa
i Górnictwa Nafty i Gazu w Poznaniu

1O94-K3

x Dnia 4 maja 1976 r. zmarła po krótkich 
T i ciężkich cierpieniach, opatrzona Sakramen­
tami św., nasza ukochana matka, teściowa, bab­
cia i prababcia, przeżywszy lat 86, śp.

STANISŁAWA KRAWIEC
z domu MARSZAŁKIEWICZ

Pogrzeb odbędzie się dnia 7 bm. o godz. 11.00 
z kaplicy cmentarnej na Miłostowie.

W smutku pogrążona

Ul. Ko®trzyńska 17 m. 18M-U3

x Dnia 4 maja 1976 r. zmarł niespodziewanie 
T mój mąż, nasz ukochany dziadek, brat, 
stryj, teść, wujek, przeżywszy lat 78

LEON WA§K
pp«r. rezerwy, powstaniec wielkopolski

Pogrzeb odbędzie się dnia 7 bm. 9 godz. 14.15 
na cmentarzu na Junikowie.

W smutku pogrążona

Aleja Wielkopolska 55.

x W dniu 4 maja 1976 r. zmarł nagle przeżyw- 
T szy lat 67, nasz ukochany mąż, ojczulek, 
teść i dziadziuś, śp.

BOGDAN KEMPA
Pogrzeb odbędzie się dnia 7 bm. • godz. 12.00 

na cmentarzu na Miłostowie.

W głębokim smutku pogrążona 
żona z rodziną

Ul. Marchlewskiego 58a m. *. 1688-U3

tDnia 4 maja 1976 r. zmarła po długich cier­
pieniach, opatrzona Sakramentami św., na­
sza najdroższa siostra i ciocia, śp.

Z WIENIAWA-CHMIELEWSKICH

BOGUMIŁA BABIAKÓW  A
Pogrzeb odbędzie się w dniu 7 bm. ® godz. 

10.50 na cmentarzu górczyńskim.

Pogrążeni w głębokim smutku 
siostra i siostrzeńcy

47151 g

Panna z zawodem pozna 
kawalera miłego i prawe­
go charakteru do lat 35, 
najchętniej z mieszka­
niem. Cel matrymonial­
ny. Wyczerpujące oferty 
ze zdjęciem „Prasa”, Grun 
waldzka 19, dla 43516g.

Przystojna panna z miesz 
kaniem spółdzielczym poz 
na wysokiego pana z wyż 
szym wykształceniem do 
lat 36. Cel matrymonial­
ny. Oferty „Prasa”,. Grun 
waldzka 19, dla 43557g.

Panna Z mieszkaniem, po 
zna przystojnego pana do 
lat 47, z wykształceniem 
średnim lub wyższym. Cel 
matrymonialny. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19, 
dla 43558g.

UWAGA ABSOLWENCI SZKOL PODSTAWOWYCH!
Dyrekcja Przedsiębiorstwa „Elektromontaż’

w Poznaniu, ul. Wieruszewska 16

OGŁASZA ZAPISY UCZNIÓW
do Zasadniczych Szkół Zawodowych

na rok szkolny 1976/77

w zawodzie ELEKTROMONTERA
Nauka teoretyczna odbywać się będzie :

♦ w Zasadniczej Szkole Budowlanej w Pile,
ul. Kilińskiego 16,

♦ w Zespole Szkół Zawodowych w Koninie,
al. 1 Maja nr 22,

♦ w Zasadniczej Szkole Zawodowej Dokształcającej nr 1 
w Ostrowie Wlkp„ ul. Batorego 2,

♦ w Zasadniczej Szkole Zawodowej Dokształcającej nr 3 
w Kaliszu, uh Wąska 13,

a zajęcia praktyczne w warsztatach szkolnych i na budo­
wach na terenie miasta i województwa. Po ukończeniu 
nauki zapewniamy Wam ciekawą, dającą poczucie własnej 
wartości i przydatności pracę na wielkich budowach za­
kładów przemysłowych przy montażu wszelkich urzą­
dzeń z zakresu automatyki i elektrotechniki przemysłowej, 
stacji energetycznych do 110 kV oraz elektrycznych insta­
lacji przemysłowych.

Przy przyjęciu nie obowiązuje egzamin wstępny stwa-
rzamy równe szanse startu do nauki w naszej szkole 
wszystkim, którzy odpowiednio wcześnie podejmą decyzję 
zdobycia zawodu elektromontera i złożą następujące 
dokumenty:

— 2 podania podpisane przez rodziców (1 do szkoły i 1 do 
Dyrekcji Przeds. „Elektromontaż” w Poznaniu),

— życiorys,
— 4 fotografie,
— świadectwo zdrowia,
— świadectwo szkolne (najpóźniej do 30 czerwca br.), 

w sekretariatach powyższych szkół, które przyjmują zapisy 
i udzielają wszelkich informacji.

tDnia' 3 maja 1976 r. zmarł po krótkiej cho­
robie, namaszczony Olejami św., mój kocha­
ny mąż i dziadek

MICHAŁ OLEWSKI
emeryt HCP

Pogrzeb odbędzie się dnia 6 bm. o godz. 10.50 
na cmentarzu górczyńskim.

Strapiona 
żona ■ rodziną

Prosimy o nieskładanie kondołeneji. 
Ul. Rolna 36 m. 3. 47153g

+ I>nia 4 maja 1976 r. zmarła moja ukochana 
matka, śp.

JADWIGA PIĄTEK
z domu ORŁOWSKA

Pogrzeb odbędzie się dnia 7 bm. o godz. 19.30 
na cmentarzu górczyńskim.

W smutku pogrążona 
eórka

47155-ż

tDnia 1 maja 1976 r. zmarła nagle nasza ko­
chana siostra i ciocia, śp.

PELAGIA GAJEWSKA
Pogrzeb odbędzie się dnia 7 bm. o godz. 13.40 

na cmentarzu junikowskim.

W smutku pogrążona

Ul. Rycerska 19 m. 14. 1992-U3

tDnia 5 maja 1976 r. zmarła opatrzona Sa­
kramentami św., przeżywszy lat 80, śp.

WALENTYNA LANDZIANOWSKA
Pogrzeb odbędzie się dnia 8 bm. o godz. 17.90 

na cmentarzu w Puszczykowie.
W smutku pogrążona

Puszczykowo, ul. Reymonta 7. 47201g

DYREKCJA
1688-K1

tDnia 4 maja 1976 r. zmarła po długotrwałej 
chorobie, przeżywszy lat 64, opatrzona Sa­
kramentami św., nasza najdroższa mamusia, 

teściowa i babunia, śp.

LEONIDA SŁUPIŃSKA
z domu KULESZA

Pogrzeb odbędzie się w piątek, 7 bm. o godz. 
9.50 na cmentarzu junikowskim.

W głębokim smutku pogrążone 
córki z rodziną

Dom żałoby: Osiedle Oświecenia 110 m. 2. 47279g

tw dniu 4 maja 1976 roku zmarła przeżywszy 
lat 76, opatrzona Sakramentami św.

JANINA KIDYBIŃSKA
z domu WALICKA

Pogrzeb odbędzie się dnia 8 bm. o godz. 12.15 
na cmentarzu na Junikowie.

Ul. Podkomorska 6 m. 2. 1093-U3

tDnia 5 maja 1976 r. zmarł nagle, namaszczo­
ny Olejami św., mój kochany mąż, nasz dro­
gi ojciec, teść i dziadek, śp.

WITOLD ZAPRZALSKI
Pogrzeb odbędzie się dnia 8 bm. o godz. 19.5# 

na cmentarzu górczyńskim.

W głębokim żalu pogrążona
żona z rodziną 

. 47203-e

+ Dnia 4 maja 1976 r. zmarł przeżywszy lat 82, 
nasz ukochany ojciec, teść, dziadek i pra­

dziadek

WINCENTY URBANIAK
Pogrzeb odbędzie się dnia 8 bm. o godz. 11.49 

na cmentarzu na Junikowie.

W głębokim smutku pogrążone 
- córki z rodzinami

Ul. Nad Wierzbakiem 22 m. 9. 47270g
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Inicjatywa poznańskiego LOT-u Ciekawy pomysł

K TEATBtf )■
OPERA — g. 17 „Dziadek do 

orzechów”.
MbZYCZNY — g. 19 „Machia- 

vedi”.
POLSKI — g. 19 „Ułani”.
NOWY — g. 19 „Skiz”.

K kina 1
KDF MUZA — g. 12.30. 15.30, 

18.zO „Dramat namiętności” (fr.- 
kanad. 18 1.), g. 10 „Odzie się po 
działa siódma kompania” (fr. 
b.o.).

KDF PAŁACOWE — g. 14.30 — 
s. zamkn.. g. 17.30, 20 „Portret ro 
dzinny we wnętrzu” (wł. 18 1.).

APOLLO — g. 10. 12.30. 15
„Podróż” (wł. b.o.), g. 17.30 — s. 
zamkn, g. 20 „Tragedia Posejdo­
na” (USA 15 1.).

BAŁTYK — g. 10, 12.30. 15.30, 
18, 20.15 „Ostatnie zadanie” (USA 
18 1.).

GONG — g. 10, 12, 16. 18. 20 
„Zbrodnia jest zbrodnia” (fr. 18 1.).

GWIAZDA — g. 10, 12, 14. 16. 18 
„Cdyby Don Juan był kobietą” 
(fr. 18 1.), g. 20 „Anna tysiąca 
dni” (ang. 15- 1.).

KOSMOS — g. 17.30, 19.30 „Nie­
wierna żona” (fr. 18 1.).

MALTA — g. 19 DKF „Malta” 
(s. zamkn.).

MINIATURKA — g. 15.30, 17.30 
„Dziewczyna szuka szczęścia” 
(ang. 15 1.). g. 20 — s. zamkn.

PANCERNIAK — g. 17. 19.30
„Romans jakich wiele” (wł. 18 1.).

RIALTO — g. 10. 12.30 „Miłość 
w godzinach nadliczbowych” (ang. 
15 1.), g. 15.15. 17.30 „Niewinni o 
brudnych rękach” (fr. 18 1.). g. 20 
„Ucieczka gangstera” (USA 18 1.).

RUSAŁKA (Swarzędz) — g. 15, 
I?. 19.30 „Ostatni seans filmowy” 
(USA 18 1.

TĘCZA — g. 15.30, 17.30 „Gang 
Perski walc” (fr. 15 1.), g. 19.30 
„Żądło-” (USA 15 1.).

WARTA — g. 10. 16 „Człowiek 
w dziczy” (USA 15 1.), g. 12, 14, 
18, 20 „Wybawieniem będzie
śmierć” (fr. 18 1.).

WCZASOWICZ (Puszczykowo) — 
g. 14.45. 16.45. 18.45 „Wąwóz za­
pomnianych baśni” (radź. b.o.).

WILDA — g. 10, 12.30. 15.30. 18, 
20.30 „Zorro” (fr.-wł. b.o.).

WRZOS (Luboń) — g. 18 „Le­
genda o Paulu i Pauli” (NRD 15 
Ł).

WRZOS (Mosina) — g. 17, 19.15 
„Szczury Paryża” (fr. 15 1.).

FOTOPLASTIKON — g. 13—18 
„Florencja”.

ZOO — ul. Krańcowa i ul. 
Zwierzyniecka — g. 9—19.

SZPITALD: interna, chirurgia, 
okulistyka, laryngologia, neurolo­
gia — ul. Luty oka; chirurgią dzie­
cięca — ul. Krysiewicza 7.

Wojewódzką Stacją Pogotowia 
Ratunkowego w Poznaniu. ul. 
Chełmońskiego 20 — tel. 66-00-66; 
nagłe zachorowania w domu, po­
rady lekarskie 1 w miejscach pu­
blicznych — tel. 999

Podstacje: ul. Bukowa 1. tel. 
32-12-61: Osiedle Piastowskie 15, tel. 
722-24; ul. Ugory 18. tel. 592-30; ul. 
Kościuszki 103. tel. 544-44: Luboń.
tel. 99 i 544-44; Swarzędz
209 i 544-44.

Centralny Ośrodek Informacji 
Poznańskiej Służby Zdrowia czyn 
ny codziennie g 7—22. tel. 989

Telefon Zaufania — 988 czynny 
całą dobę. al. Marcinkowskiego — 
dyżurują: lekarz psychiatrą wzgl. 
psycholog. Porady prawne głównie 
z zakresu prawa rodzinnego, opie­
kuńczego. leczenia odwykowego i 
chorób społecznych, tel. 522-51

Apteki tylko dyżury nocne: 
Dąbrowskiego 140. Dzierżyńskiego 
349, Głogowska 107/109 Mickiewi­
cza 22. Mazowiecka 12. Kórnicka 
24. Słowiańska. Starołęcka 18. al. 
Marcinkowskiego 11 (cała dobę).

r
PROGRAM I: 8.10 Mel. naszych 

przyjaciół; 8.35 Bydgoski konc. 
rozrywk.; 9.C5 Dla kl. III i IV 
(jęz. polski): „Zielone krainy”; 
9.25 Muz. ludowa Czechosłowacji; 
10.08 Z polskich łąk i lasów: 10.30
,Róża j płonący las’

pow.; 10.40 Sekstet G.. Mc Farlan- 
da; 11.05 Nie tylko dla kierowców; 
11.12 Rytmy. barwy, nastroje; 
11.30 Kielce na muz. antenie: 12.25 
Kielce na muzycznej antenie: 13 
Śpiewa J. Kocianowa: 13.15 Dom 
i my: 13.35 Spotkanie z folklorem; 
14 Co się Wam w tej audycji naj 
bardziej podoba?; 14.25 Człowiek i
środowisko gaw.; 14.30 Rytmy

Transportowe „antki“ 
czekają na ładunek

POSTLOT — to hasło kojarzy się nam z nocnymi lotami 
pocztowymi, które zainicjowano w Poznaniu w ubiegłym 
roku. Pięć razy w tygodniu startują z Ławicy samoloty do 
Warszawy, zawożąc i przywożąc z powrotem pocztę. Forma 
ta przyjęła się już i sprawdziła, dostrzeżono wszakże w 
związku z tym pewne rezerwy, które poznański Oddział 
LOT-u postanowił wykorzystać. W jaki sposób?

. Baza latających ambulan-
sów pocztowych (samoloty
transportowe AN-26) mieści 
się w Krakowie. Do tej pory, 
po tygodniowej służbie poczto­
wej w różnych częściach Pol­
ski, w sobotę rano maszyny te 
zlatywały się do macierzyste­
go portu. Najczęściej powraca­
ły puste, chyba że na niektó­
rych lotniskach — tak jak w 
Poznaniu — ładowano jedno­
razowo na startujące z nich do 
Krakowa samoloty, pewne, to­
wary.

Poznański LOT — pierwszy 
w kraju — zdecydował s-ię na 
rozszerzenie tej formy trans­
portu. Planuje się, iż począw­
szy od bieżącego tygodnia, po­
cztowe „antki” powracające do 
bazy w Krakowie z różnych 
portów Polski, będą miały 
„międzylądowanie” w Pozna-

niu, skąd zabiorą określony ła 
dunek do innych miejscowości. 
W tym tygodniu np. w Pozna­
niu zatrzymają się „pocztow­
ce” powracające do bazy z 
Gdańska oraz z Wrocławia. Sa 
molaty te zabiorą towary na 
południe Polski.

Inicjatywa poznańskiego
LOT-u warta jest upowszech­
nienia, dążymy przecież do us 
prawnienia transportu oraz wy 
eliminowania tzw. pustych 
przebiegów. LOT ma już swo­
ich stałych kontrahentów, któ 
rzy korzystają z tego rodzaju 
usług (np. „Lechia”). Z pew­
nością jednak dalsi zlecenio­
dawcy będą mile widziani.

Przy okazji przypominamy,
że od

Dziękujemy!
Tradycyjnie już 5 maja ob­

chodzony jest w Dniach Kul­
tury, Oświaty, Książki i Pra­
sy jako Dzień Prasy. Właśnie 
więc wczoraj przeżyliśmy bar 
dzo przyjemne chwile, gdyż o 
naszym święcie pamiętał poz­
nański Pałac Kultury. Redak­
cję odwiedził*; przedstawiciele 
młodzieży z zespołów artystycz 
nych, sekcji i kół zaintereso­
wań, przekazując całemu zes­
połowi „Głosu” wraz z kwia­
tami najlepsze życzenia wielu 
osiągnięć w redagowaniu dzień 
nika. Otrzymaliśmy też telefo 
ny od czytelników z podobnie 
sympatycznymi życzeniami. 
Dziękujemy! (bop)

tel.

fragm.

8 MAJA

nowy 
skich, 
liczbę

1 maja br. obowiązuje 
rozkład lotów pasażer- 
w którym zwiększono 
połączeń z Warszawą z

dwóch do trzech dziennie (w 
dni powszednie). Odloty do sto
licy — o godz. 8.15, 15.40 
16.25; przyloty na Ławicę

i

o godz. 7.40, 11.05 i 15.50. Wzno 
wiano też loty do Krakowa 
(start z Poznania w poniedział 
ki i soboty o godz. 11.40) oraz 
do Rzeszowa (start z Poznania 
we wtorki, środy, czwartki i 
piątki o godz. 11.40). Loty te 
cieszą się dużym zainteresowa 
niem ze strony instytucji ob­
sługi turystycznej, której orga 
nizują dla zakładów pracy kil 
kudmowe wycieczki na połud 
nie kraju, (res)

Specjalizacja domów kultury
na osiedlu Winogrady

Jednym z przywilejów 
współczesnych osiedli 
są placówki kulturalno- 

oświatowe. Każdy zespół mie-sz 
kaniowy, zależnie od wielko­
ści, wyposażoony jest jeśli nie 
w dom kultury, to przynaj­
mniej w świetlicę. Na te też 
cele, co zaradniejsi gospoda­
rze przeznaczają inne pomiesz 
czenia, np. piwniczne. Koszt 
urządzenia takiej świetlicy jest 
stosunkowo niewieliki, a poży 
tek z niej duży.

Poznań pod tym względem 
posiada niemałe tradycje. Od 
szeregu lat, pod egidą spół­
dzielczości mieszkaniowej, or­
ganizowane jest w osiedlach 
życie kulturalne i społeczno- 
wychowawcze. Co ważniejsze, 
w miarę zdobywania doświad 
czeń na tym polu, udoskonala 
się metody działania. Najle­
piej jednak potrzeby w tym 
zakresie zaspokajają domy kul 
tury, w których działalność — 
z racji Dosiadania kPku sal — 
może być bardziej wszech­
stronna.

Takie właśnie domy kultu­
ry budowane są m. in. na 
dwóch największych osiedlach 
Poznania — na Ratajach i Wi 
nogradach. Na pierwszym ż 
nich, jako że wcześniej przy 
stępiono do jego wznoszeni^ 
istnieje już kilka domów kul­
tury i kilkadziesiąt placówek 
społeczno-wychowawczych.

Winogrady nie są jeszcze 
tak bogate w tego rodzaju 
obiekty, wszak i tutaj syste­
matycznie zwiększa się ich 
liczba. Poznańska Spółdziel­
nia Mieszkaniowa czekając 
na wybudowanie wszystkich 
planowanych domów kultury,
pomniejsze 
oracownie 
tam gdzie 
głównie w

kluby, świetlice i 
urządza wszędzie 
jest to możliwe, 
lokalach piWniez-

WOLNA SOBOTA!
DLA UŁATWIENIA SPOŁECZEŃSTWU WŁAŚCIWEGO 

ZAOPATRZENIA W ARTYKUŁY SPOŻYWCZE i PRZEMYSŁOWE

HANDEL POZNAŃSKI PRACOWAĆ BĘDZIE:

nych domów, 
to bynajmniej 
Bo wszystkie

Nie umniejsza 
ich wartości, 

usytuowane w
pomieszczeniach suterenowych 
są urządzone gustownie i ze 
smakiem.

Na razie na Winogradach 
czynny jest jeden Osiedlowy 
Dom Kultury „Pod Lipami” 
(na Osiedlu Wielkiego Paź­
dziernika). W maju rozpocz- 
nie swoją działalność drugi — 
na Osiedlu Przyjaźni, a nieco 
później kolejny — na Osiedlu 
Kosmonautów. Również ną 
już budowanym Osiedlu Kra­
ju Rad i zaprojektowanym 
Osiedlu Zwycięstwa będą 
wzniesione takie obiokty.

Na Winogradach postawio­
no na specjalizację osiedlo­
wych domów kultury. Po pro 
stu w każdym z nich prowa­
dzona będzie wyodrębniona 
działalność. Pomysł ciekawy, 
zważywszy, że jego ideą jest 
zaspokajanie w jak najwięk­
szym zakresie określonych za
jnteresowań mieszkańców.

PIĄTEK, 
7 maja br
SOBOTA, 
8 maja br.

WSZYSTKIE SKLEPY SPOŻYWCZE i PRZEMY­
SŁOWE — CZYNNE BĘDĄ DO GODZ. 20.
SKLEPY SPOŻYWCZE, W TYM: MIĘSNE, RYBNE, 
WARZYWNICZO-OWOGARSKIE, DROBIARSKIE, 
GARMAŻERYJNE i DELIKATESOWE — CZYNNE 
BĘDĄ OD GODZ. 7—13.
SKLEPY MONOPOLOWE, WINNO - CUKIERNI-
CZE CZYNNE BĘDĄ OD GODZ. 10—14.
SKLEP DELIKATESOWY PHS NR 185, UL. DĄ­
BROWSKIEGO ‘ --------
DŻINY 13—19

3 — CZYNNY BĘDZIE OD GO-

PDT „OKRĄGLAK”, SDK „ALFA”, 
i DH „JUNIOR” — CZYNNE BĘDĄ

DH „CENTRUM”, DHU „ARGED 
OD GODZINY 9—16.

NIEDZIELA, 
9 maja br.

DYŻURNE SKLEPY SPOŻYWCZE PROWADZIĆ 
BĘDĄ SPRZEDAŻ MLEKA W GODZ. OD 7—9.

2430-K1

puje bilety na płyWairi 
Posnania. Sęk w tym 
ciąż klub chętnie wyn-^" 
swój obiekt, spółdzielń,^'- ' 
się zajmować roŁpro‘^ | 
niem miesięcznych 
na pływalnię. Znacznie^1 1 
ciej byłoby przecież 
klub po pro,stu j '
dogodne dla mieszkańców 
dżiny.

Sprzymierzeńcami p0,. 
skiej Spółdzielni Mieszkaj 
wej w rozwijaniu działali 
s po łe>czn o- wy chowawczei i 
szkoły na Winogradach. 
praca ta przynosi 
wyniki, wielce pomocne ?" 
również współdziałanie * ’ 
tym zakresie z samcij 
mieszkańców. Przy ustaj/ 
np. planu imprez czy
nie pomija się życzeń tneJ 
kańców, których repreZend 
ci wchodzą w skład rady jd 
gramowej. (an)

Z kroniki sądowej

młodych; 15.10 Z polskiej fonote 
ki; 15.35 Z lekką muza przez lata; 
16.06 U przyjaciół; 16.11 Antologia 
polskiego jazzu; 16.35 Estrada przy 
jaźni; 17 Radiokurier; 17.20 Para­
da polskiej piosenki- 18 Muzyka 
i Aktualności; 18.30 Twórcy pol­
skiej piosenki; 19.15 Ork. PR i TV 
w Katowicach; 20.05 „Osobowość 
nauczyciela”: 20.25 Aud. o S. Gru 
szyńskim; 21.05 Kronika sportowa; 
21.15 Koncert życzeń: 22.20 Na for 
tepianie gra H. Jankowski; 22.30 
Reportaż na zamówienie: 22.45 
Mini recital I. Jarockiej; 23.15 Wy 
btni polscy artyści.

Wiadomości: 0.01. 1. 2. 3. 4, 5, 
6, 8, 9. 10. 12.05. 15. 16. 19. 20. 21, 
22, 23.

17.40 Radiolatarnia; 18 Z nagrań 
solistów zaproszonych
PR; 18.40 Urządzanie 
Stołeczne aktualności

do studia
Ziemi; 19 
muzyczne;

19.30 „W kiermaszowym kiosku”; 
20 Mozart: 21 konc. fortep.; 20.30 
Szkic do portretu — Światopełk 
Karpiński; 20.40 Symf. P. Czajkow 
skiego; 21.50 Konc. Chóru PR i 
TV we Wrocławiu; 22.10 Książki, 
które na was czekają; 22.40 Z. Ko 
dały: Tańce z Galanty; 23 Konc. 
włoskich mistrzów baroku: 23.35 
Co słychać w świecie; 23.40 Polska 
współczesna muzyka kameralna.

Wiadomości: 4.30. 5.30. 6.30. 7.30, 
8.30, 11.30. 13.30, 18.30. 21.30. 23.30.

wa standardy; 22.08 Śpiewa W. 
Matuska; 22.15 „Lalka” — pow,; 
22.45 „Szalona noc” i inne piosen 
ki Van Morrisona; 23 Poeta ezes 
kiego romantyzmu — Havlieek; 
23.05 Czas relaksu; 23.59 Śpiewa 
G. Moustaki.

Wiadomości: 5. 6, 7, 8. 19.39. 12.05.

tematyka. 1. 39: „Rozwiązywanie 
trójkątów prostokątnych”; 7.20 —
.Wybuch po północy' film fab.

prod. radź.; 9 — Język polski, kl. 
I lic.: „Poezja polskiego Oświecę 
nia”; 10 — Język polski, kl. II lic. 
— Elizą Orzeszkowa; 12 — Język

15, 17. 19.30. 22.
PROGRAM IV: 

express; 7 Koncert

polski, kl. VIII:

6.45 Radio- 
słynnych or-

ki”;
1. 21

13.45 — TTR
.Historia książ- 
- Język polski,

Adam Mickiewicz: „Pan
kiestr; 8 Transm. z I
11 Dla kl. IV lic. (zajęcia fakuh

Programu I;

PROGRAM II: 7.45 Koncert po­
ranny; 8.35 Sprawy codzienne; 
9 Koncerty Haydna: 9.49 Tu Ra­
dio Moskwa; 10 Kronika kultu­
ralna; 10.15 Z nagrań zespołu 
„Madrygaliści Prascy”- 10.40 Nie 
ma marginesu; 11 R. Schumann:

PROGRAM III: 8.05 
płyt wytwórni Pepita
kto lubi; 9
J. Kessela:

.Jeźdźcy”

Kiermasz 
8.30 Co 

ode. pow.
9.1# Piosenki z mias-

tem w herbie; 9.30 Nasz rok 76; 
9.45 Dawne tańce’ i melodie; 10.15
„Musisz uwierzyć wiosnę'

tatywne grupy humanistycznej): 
„Zaczęło się od Majakowskiego”;
11.30 G.eniusz zapomniany — Gas 
paro Spontini; 12.05 Czas dobrych 
gospodarzy; 12.25 Muzyka ludowa 
naszych przyjaciół; 13 Z radiowej 
fonoteki muzycznej (stereo ogól­
nopolskie); 13.50 Dla kl. II lic. 
(jęz. polski): „Rodowód literac­
ki”; 14.25 „Agnieszka i Marcin” 
— słuch.; 16.05 Z estrady War-

Tadeusz”; 14.30 — TTR — Chemia 
1. 22: „Promieniotwórczość” (kol.) 
15 — Matematyka w szkole: ..Za 
dania na drogę, prędkość i czas”
16.30 Dziennik (kol.); 16.40
„Obiektyw”; 17 — „Ekran z brat 
kiem” (kol.); 18.05 — „Towarzysze 
broni” — rep. (kol.); 18.25 — „Po-
ligon” — rep. lotniska (kol.)
19.20 — Dobranoc i Dziennik (kol.)

1 Symfonia; 11.45 Od Tatr do Bał- 
■ ' 11.50 Poradnia Rodzinnatvku; 
12.05 Czas ‘ dobrych gospodarzy; 

„January Kołodziejczyk,
czyli sztuka życia” — fragm. ksiaż 
ki; 12.45 Koncert muz. operowej; 
13.35 Ze wsi i o wsi: 13.50 Na es­
tradach Pragi i Bratysławy: 14.10 
Więcej, lepiej, taniej: 14.25 Muzy­
ka: 15 Program dla dziewcząt i
chłopców;
PR i 
dy: 
Ork. 
ków;
16.50

15.40 Warszawska Ork.
16.10 Trzy plusy dla uro

16.25 Mel. operetkowe gra 
Wiedeńskich Filharmoni- 
16.40 Magazyn informac.;

Radir>express; 17 Czeskie ze-
społv kameralne: 11.20 Spotkanie 
z tłumaczem — H. I.otharem;

STRONA

śpiewa Cleo Laino; 10.35 Powra­
cający temat: „Noc i dzień”; 11 
Życie rodzinne — magazyn; 11.30 
Wesoły jazz Slima Gaillarda; 12.25 
Za kierownicą; 13 Powtórka z roz 
rywki; 13.45 „Aleksander Wielki” 
— ode. pow.; 14 Z twórczości Z. 
Noskowskiego; 14.45 Wiersze śpię 
wane J. Brzechwy; 15.10 Bacha- 
rach po polsku; 15.39 Sezam pod 
Trójką: 15.49 Przeboje z „mysz­
ką”; 16 Rozszyfrowujemy piosen­
ki; 16.20 Suita „Starzec i dziec­
ko”; 16.45 Nasz rok 76; 17.05 Mu­
zyczna poczta UKF; 17.49 Foto- 
plastikon; 18 Muzykobranie; 18.30 
Polityka dla wszystkich; 18.45 Z 
jazzowego archiwum; 19.15 Książ 
ka tygodnia; 19.35 Gioconda — 
opera tygodnia; 19.50 „Jeźdźcy” 
— ode. pow.; 20 Solo czy w ze­
spole; 20.30 Wieniec z dzikiej 
oliwki — gąw.; 20.40 Herbie Mann 
gra standardy: 21 Reminiscencje 
muzyczne; 21.59 Karin Kros spie

szawskiej PWSM; 16.40 Fel. 
maty pozornie nieaktualne”:
Radioexpress; 17.15 Aud.

1. „Te- 
” 16.50 
ekono-

20.15 
20.25 
my., 
pt.

Wiadomości sport, (kol.)
„Przypominamy, radzi

20.30 — „Columbo” 
Okup za zmarłego”

prod. USA (kol.): 21.55

miczna; 17.25 Antena młodych:
18 Piosenki melodie estrady:
18.25 Kodeks i kierownica: 18.40 
W świecie współczesnej humanis 
tyki — Spory i dyskusje toczone 
wokół niektórych problemów 
nauk o moralności: 19 Poradnik

nik (kol.); 22.10
PROG.RAM 2: 

syjski, 1. 30 — 
(kol.); 17.55 — 
4 magazynu

— ode. 
- film 
Dzien-

Językowy;
19.30 B.
narzeczona’

19.15 Język rosyjski
Smetana

opera
„Sprzedana 

w eałości
(stereo ogólnop.); 22.15 Kraje i In 
dzie; 22.35 Geografia jazzu — Cze 
chosłowacja.

Wiadomości: 12, 16.

I TELEWIZJA 1
PROGRAM 1: 6 — TTR — Język 

polski, 1. 25 — Stanisław Strumph 
Wojtkiewicz: „Ballada o żołnier­
skim kubku”: 6.3# — TTR — Ma-

Użytkownikiem ODK „Pod. 
Lipami” jest np. Miejska Bi­
blioteka Publiczna im. E. Ra­
czyńskiego. Tutaj skoncentro 
wano działalność bibliotekar­
ską oraz wystawowo-odczyto 
wą. W domu kultury na Osie 
dlu Przyjaźni, nad którym 
opiekę powierzono Zjednoczo 
nym Przedsiębiorstwom Roz­
rywkowym, dominować będzie 
rozrywka dla młodzieży i do­
rosłych (m. in. dyskoteka i 
sale gier rozrywkowych). Dla 
ruchu amatorskiego przezna­
czony będzie dom na Osiedlu 
Kosmonautów, a na Osiedlu 
Kraju Rad stworzy się „Pałac 
dzieci i młodzieży”. Ostatni

Nieproszony „gość"
surowo ukarany

grudnia ubiegłego roku J 
. wracając wieczorem do d0J 

wielce się zdziwił, spostrze’1 u 
wiem światło w oknach swoi.r 
mieszkania, w którym n;e 
no nikogo być A jednak.. pJ 
szedłszy bliżej, gospodarz' J 
strzegł wybitą szybę, a w 
kaniu — znajdującym się na nJ 
terze — nieznanego osobnika J

9 
O.

taki obiekt na Osiedlu
Zwycięstwa,* stanowić będzie 
ośrodek gier, a więc będą w 
nim sale bilardowe, szachowe, 
przede wszystkim jednak 
kręgielnie.

Dążę,nie do specjalizacji do­
mów kultury jest godne uwa 
gi. Wyodrębnienie funkcji kaź 
dego z pięciu tych obiektów 
stworzy możliwości pełniej­
szego działania w obranym 
kierunku. W przyszłości na 
Winogradach, w projektowa­
nym centrum między osiedla 
mi — Wielkiego Października 
a Przyjaźni powstanie szósty 
dcm kultury, największy 
m. in. z kinem i salą widowi 
skowo-teatralną.

W coraz też większym stop 
niu zaspokaja się na Wino­
gradach potrzeby sportowe 
którym służy m. in. obiekt 
przy ul. Obornickiej (narożnik 
ul. Słowiańskiej). Na samym 
osiedlu istnieją także boiska

ry pakował do worków foliowyJ 
garderobę. Kiedy Jan 0. wswl 
do środka, włamywacz broni>| 
łupu wartości około 30 oao zł ch„ 
cił ciężki wazon i rzucił nimi 
gospodarza. Ten zdołał ueM 
się przed „pociskiem”, po «« 
wybiegł z mieszkania i 
alarm. Natychmiast zareagoU | 
nań sąsiedzi. którzy przytrzyma 
przestępcę aż do przyjazdu funl 
cjonariuszy MO.

Sprawcą włamania, połączonti] 
z tzw. kradzieżą rozbójnicza, oki] 
zał się 47-letni Wiktor Urban, m 
ciokrotnie karany za przesten - 
stwa przeciwko mieniu. Ten ostu 
ni fakt został uznany przez St ,
Rejonowy w Poznaniu. ktW 
ostatnio rozpoznał sprawę MW 
mania do mieszkania Jana 0., t 
o-koliczność szczególnie obciążaj) 
cą.

W. Urban został skazany na 
lat pozbawienia wolności on 
grzywnę w wysokości 7000 zl. R 
odbyciu kary pozbawienia wo) 
noścj oskarżony — zgodnie z oa
czeniem Sadu

m. in. do koszykówki, piłki
nożnej i ręcznej. Na osiedlu 
organizowane są także kolo­
nie i obozy. Dla mieszkańców 
Winograd spółdzielnia wyku-

c;
C(

będzie umiea
czony w ośrodku przystosowali 
społecznego (placówka służąca n 
socjalizacji recydywistów) W 
rok nie jest prawomocny, (ak)

ir 
fr 
Pi 
0(

INFORMUJEMY
Dzisiaj: O godz. 15 — impres 

Pt. „Wybieramy najmilszego !® 
osiedla” w Domu Kultury „Wiei 
bak”, ul. Wojska Polskiego W O godz. 17 — zebranie W
ZBoWiD nr 1 Dębiec-Swierczći' 
w Szkole Środowiskowej nr ł 
ul. Łozowa 53; 0 godz. 17 - K 
branie emerytów Zakładu Enetf 
tycznego - Poznań, ul. Nowowic 
skiego 11; O godz. 17 — zebra® 
klubu b. więźniarek obozu Ra«3 
brueck w Domu Kultury Kolei) 
rza, ul. Marchlewskiego » A godz. 17.30 — koncert chóru! 
Sofii w Sali Błękitnej Pałaa 
Kultury.

C! 
jt 
d; 
ni

Naprzeciw potrzebom motoryzacji

— „Pegaz” (kol.). 
17.20 — Język ro- 

Kurs podstawowy 
„Zderzak” — ode. 
motoryzacyjnego;

18.1# — Morskie ogniwa — „Holan 
dia”; 18.40 — Ludzie partii — pro
fesor Messner; 9 .Teleskop”;
19.20 — Dobranoc i Dziennik (kol.)
20.15
20.25

Wiadomości sport, (kol.) 
Jan Sebastian Bach —

Partita d-moll na skrzypce solo — 
program TV NRD; 29.55 — „24 go 
dżiny” (kol.); 21.05 — „Prasa w 
walce” — film dok. (kol.); 22.05 
— Kronika mistrzostw Europy w 
judo; 22.30 — Język francuski, 1. 
28, cx. 2 Z- Kurs 1 stopnia.

Jednym z wyrobów średzkiego „Stomila”, przeznaczonych na 
nek, są bagażniki samochodowe. Ich produkcję podjęto W f 
1975 na wniosek zakładowych racjonalizatorów. 7 000 wypr°jfr 
kowanych w roku ubiegłym bagażników zyskało uznanie 
ryzowanych odbiorców. Bagażniki te ze względu na 
rozszerzania, zwężania i podnoszenia kosza, dostosowane , 
wszystkich typów samochodów osobowych; także do m 
(na zdjęciu). W tym roku „Stomil” wyprodukuje do 30

gażników. (gra)
Fot. - H.
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